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FWENYMERATA wynosi w Krakowi 

miasącznie 2 kor, kwartalnie 6 kof., 

© iŚmoszenie do domu dopłaca się 
40 hal. miesięcznie. 


Ne pmawineyi miesięcznie 2 kor. 76 k. 

twzadaknie 8 kor. W państwie nië- 

mkięgkiem kwartalnie 10 kor, w innysh 

paiwtwach kwartalnie 12 ker. ZmiazQ 
adrosn 60 hal, 


ORŁOSZENIA (inseraty) przyjmuje Admialstraaya „Głosa Narodu”, ulica ów. To:aasea 


JAN NOWAK 


przediem 
(Krajowy Sklad Płócien Korczyńskich) 


w Krakowie, ul. Floryańska I. 14 
- Hofel pod Różą. 
przed gwiazdką najtaniej poleca 


najnowsze krawaty, żaboty, halki, skarpetki, 
„pończochy, bieliznę męską i damską, oraz 
trykoty zimowe. 


0 E ERY 


Smutna statystyka. 

W ostatnich latach nastąpił niezwykły 
wsrost żydowskiej własności w mieście Kra- 
Kkowie. Wzrost ten zaczyna się od roku 1905, 
postępuje konsekwentnie przezynastępne lata 
i osiąga swój punkt kulminacyjny w roku 
1911. W przeciągu tych siedmu lat przeszło 
do. żydów 214 realności chrześcijańskich, 
o wartości 8,463.630 koron. Gdy zestawimy 


ten wzrost według lat, otrzymamy nastę- 
pującą tablicę : 


A O 


„żŹ Wartość na- 

Lata|  Nabywoy Bazar a tu. 
E 2 ronach 

Żydzi 27 | 1,392.783 

1905 Chrześcijanie 13 640.006 

Przyrost żyd. własności | 14 752.777 

Zydzi 28 | 1,687.735 

1906 Chrześcijanie 15 | 1,075532 

Przyrost żyd. wł. 13 612.203 

Zydzi 37 | 1,906 430 

1907 Ckrześcijanie 12 767.830 

Przyrost żyd. wł. 25 | 1,138600 

Zydsi 27 | 1,690.156 

1908 Chrześcijanie 13 741.193 

Przyrost żyć. wł | 14 0:18 963 

Zydzi 43 | 3,069915 

1009 Chrześcijanie 32 | 2,606.034 

Przyrost żyd. wł. 11 463.881 

Zydzi 57 | 2,695.619 

1010 Chrześcijanie 28 | 2,224.966 

Przyroat żyd. wł. 29 470.653 

Zydzi 153 | 7,491.275 

1011 Chrześcijanie 45 | 3,414,722 

Przyrost żyd. wł. | 108 | 4,076.563 

Zydzł 372 |19,933.913 

Razem Chrześcijanie 158 | 11,470.283 

Przyrost żyd. wł. | 214| 8,463.630 


Kraków, Czwartek 16 Stycznia 1913, 


Bank hipoteczny sprzedaje w tym samym 


Od miejsca xa 
piorwy raz, każdy następny 15 kal. Nadesłane po 68 hal. ed wioraza za każdy raz, Nekrologi itd, 60 hal. Załączniki do „Głosu Narod" (prospekty, cyukułarzo, ogłoszenia lipa przzjzeje cię za cenę 2 kas. ed MO 
Sesmrych prqzumocatorów Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwewie S. Bokrłowaki (Pasaż Hausmana), w Wieśnia Haasenstcin & Vogłur, M. Dukes, M. Schalck, E. 


kolwiek innem państwem bez wiedzy i woli 


roku wyłącznie żydom 25 parcel za 615.827 |Rosyi. Poddani rosyjscy mają zapewnione 


koron. 

Wystarczy tych kilka cyfr, ażeby wyka- 
zać, jak szybko nasza własność z każdym 
dniem topnieje na rzecz obcego narodu. Je- 
Szcze takich kilka lat, jak 1911, a będą ży- 
dzi właścicislami większej części Krakowa. 
Należy do nich dzisiaj prawie cały Stradom 
| Kazimierz, należy do nich w większej czę- 
ści wiele ulic z innych dzielnic, np.: plac 
Aryański, Blichowa, Bonerowska, plac Domi- 
nikański, św. Gertrudy, Grodzka, Kołłątaja, 
Librowszczyzna, Rakowicka, Starowiślna, Tar- 
łowska i Zielona, a nawet niektóre ulice na- 
leżą do nich w całości, np.: św. Agnieszki, 
Bonifraterska, Jasna, ów. Katarzyny, Wene- 
cya, Węgłowa i Wrzesińska. Jak systema- 
tycznie wzrasta ich stan posiadania, wyka- 
zują to spisy domów, przeprowadzane co 
10 lat podczas spisów ludności. 

Według tych spisów był następujący sto- 
sunek właścicieli prywatnych: 


0% własności prywatnej 


Żydzi 


Chrześcijanie 


Dodać zaś należy, że realncści chrześci- 
lan są przeciętnie znacznie mniejsze, niżełi 
żydowskie, posiadają mniejszą wartość i leżą 
poza obrębem głównych handlowych ulic 
Krakowa. i 

Ginie nasz piękny, stąrożytny, chrześci- 
jański Kraków i któż go od ostatecznej za- 
głady obroni? Tylko my sami, gdy nie bẹ 
dziemy lekkomyślnie tracić swoich domów, 
które przodkowie nasi zachowali dla nas 
przez setki lat i tej ziemi, przesiąkniętej 
krwią ojców w setkach bitew, oraz gdy bę 
dziemy usilnie starać się o odzyskane tego, 
cośmy dotychczas stracili, 


Wielka zdobycz Rosy. 


Europa tak jest zajętą od kilku miesięcy 
sprawami bałkańukiemi, że uszedł prawie jej 
uwagi fakt wielkiej doniosłuści a mianowicie 
oderwanie się Mongolii od republiki chińskiej, 
oraz przejście tego olbrzymiego Kraju pod 
faktyczny protektorat Rosyi. Protektorat ten 
„de iure“ nie został wprawdzie ogłoszony, 
ale adpowiada mu w zupełności traktat, jaki 
zawarł z Rosyą Chutuchta, t. j. władzca 
Mongoli, Cgzebżun-Damba w Urdze 
dnia 3 listopada ubiegłego roku. 

W myśl rzeczonego traktatu Rosya obo- 
wiązuje stę przedewszystkiem okazywać Mon 
golii pomoc w utrzymaniu autonomii i w nie- 
dopuszczaniu kolonisacyi chińskiej i wstępu 


prawo wwozu i wywozu wszelkich towarów 
i produktów oraz handlowania nimi bez pła- 
cenia jakichkolwiek ceł lub opłat. Mają oni 
także prawo nabywania i dzierżawienia ziemi 
w całej Mongoliii won: im będzie zakładać 
komunikacyę pocztową dła własnego i ogól- 
nego użytku. Koni * wielbłądów dla tych 
poczt bgdzie dostsrcznł rząd mongolski, który 
także ma obowiązek starać się o to, aby 
ułepszyć komunikacyę na rzekach spławnych 
Mongolii, tam, gdzie będą prowadzili handel 
poddani rosyjscy. 

Wszelkie zatargi i spory między podda- 
nymi rosyjskimi a Mougołami mają być roz: 
strzygane polubownie. Gdyby jednak nie dało 
alọ to przeprowadzić, to rozstrzygać, będą 
mięszane komisye sądowe, w których prze- 
wodniczyć ma konsul rosyjaki lub jego przed- 
stawiciel. 

Wogóle" zaś zobowiązuje się Mongolia, że 
poddanym innego państwa nie udzieli nigdy 
praw większych, niż te, z których będą ko- 
rzystali poddani rosyjscy. 

Przypatrzmy się teraz, jaki to kraj do- 
stał się w sterg nieograniczonych wpływów 
rosyjskich. 

Mongolia, do niedawna jeszcze prowincya 
chińska, leży na północny wachńd od Chin 
właściwych i mierzy prawie 3,000.000 km:, 
a jej część południowc-zachodnią zajmuje pu- 
stynia Gobi. Mieszkańców liczy Mongolia 
około 4 milionów, jej miastem  stołecznem 
jest leżąca na połudałe od Kiachty Urga 
gdzie dawniej rezydował gubernator chiński. 

Mieszkańcy Mongolii prowadzą życie Ko- 
czownicze. Bogactwo ich stanowią olbrzymie 
stada owiec, a także wielkie ilości dwugarb- 
nych wielbłądów, Koni, bydła rogatego 
i osłów. Wyznają oni buddyzm, głową któ- 
rego dla nich jest, w zaatępstwie dalajlamy 
z Lhassy, Chutuchta, którego uczynili teraz 
swym władcą. Kraj, przez nich zamieszkały 
miejscami jest bardzo urodzajny i przedsta- 
wia w przyszłości olbrzymią wartość dla ko- 
łonizacyi rosyjskiej. 


Równie wielkie znaczenie posiada Mon- 
golia także ze względów handlowych, gdyż 
i daje bezpośrednie. doep čo wschodniego 
Turkiestanu, ao Unia erodkowych I do Man- 
dżuryi. Posiadłszy „de facto* Mongolię, Ro- 
sya staje sią naprawdę panią Azyi środkowej. 
Syberya i Turklestan rosyjski znajdą obecnie 
w Mongolii naturalne przedłużenie i przed- 
murze wobec drzemiącej dotąd, lecz kiedyś 
mogącej stać się wielce niebezpieczną, potę- 
gi chińskiego państwa. 

Rosya dawno i dobrze zrozumiała, jakie 
znaczenie może misé dla niej usadowienie 
się na ten, lub ów sposób w Mongolii. Już 
od połowy ubiegłego stulecia podróżnicy 
i uczeni rosyjecy ten kraj badali a kupcy na- 
wiązywali z jego mieszkańcami stosunki han 
dlowe. Wysiłki ekspanzyi” rosyjskiej w kie 
runku oceanu Spokojnego zepchnęły chwilo- 
wo na drugi plan zamiary zaborcze Rosyi 


Większą część realności, bo 108, e war- | wojsk chińskich na jej terytoryum. Dalej | wobec Mongolii. Teraz jednak, gdy Japonia 
zaś rząd mongolski przyrzeka, że nie zawrze |powstrzymała na długo postępy Rosyi nad 


tości 4,076553 koron, nabyli żydzi od chrze- 
ścjjan w roku 1911. 


żadnego układu ani z Chinami, ani z jakiem: | brzegami oceanu, zrozumiano w Petersburgu, 


NARODU 
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że nadszedł czas szukania innych dróg na 
dalekim Wschodzie. Nadarzyła się zaś do tego 
bardzo dobra sposobność, tj. przewrót w Chi- 
nach, który ułatwił oderwanie się Mongolil 
od republiki chińskiej. 

Rzecz prosta, że Rosya nie mogła być 
w tym wypadku obojętnym widzem, lecz, że 
dopomogła Mongołom do zrzucenia nienawi- 
istnego jarzma chińskiego, Teraz zaś, gdy 
Mongolia oderwała się od Chin, Rosya wy- 
korzystała ten fakt i zagospodarowała się 
w niej na dobre. 

Oznacza to takie wzmożenie się potęgi 
Rosyi w Azyi, że chyba mocarstwa będą mu- 
siały się z niem liczyć. Ta wielka zdobycz 
Rosyi może zachwiać naprawdę równowagę 
interesów mocarstw naprzód na dalekim 
Wschodzie a następnie i w Europie. 


Rocznica 1863 r. 


W odpowiedzi na liczne zapytania z ca- 
łego kraju co do szczegółów obchodu,, Ko- 
munikuje Komitet : 

Nabożeństwa powinny być uroczysie, nie 
żałobne — wogóle cały obchód powinieB 
mieć charakter uroczysty. O ile możności 
nabożeństwa odbyć się powinny w dniu 22 
stycznia, a obchód w ciągu stycznia b, r. 

Komitet uchwalił jeszcze 27 kwietnia z. 
r. jednomyślnie, że zjazd uczestników pow- 
stania s r. 1863 z całej Polski i ewentualnie 
zaproszonych gości, odbyć się ma we wrze- 
śniu 1913 r. 

Wobec tego obecnie w styczniu nie jest 
projektowany zjazd uczestników powstania 
z r. 1863. 

Komitet pragnął, aby uroczystości stycz- 
niowe odbyły się w całym kraju, w każdym 
zakątku i dłatego nie scentralizował obecnie 
uroczystości w stolicy kraju. 

Przypominamy przy tej sposobności, że 
iw lecie odbywać się mają z okazyi rocznicy 
liczne zjazdy, wystawa pamiątek, a w czer- 
wcu glot Sokoli. 

Towarzystwo Szkoły Ludowej wydało na- 
lepki do iluminacyi kartkowej. Dochód z rog- 
sprzedaży tych nalepok przeznaczony jest w 

|eałości na rzecł weteranów z r. 1865. 

Dochodzą nas także zapytania, czy na rok 
obecny proponowana Jest żałoba narodowa. 

Komitet w porozumieniu ze Związkiem 
Sokałów jest zdania, że w r. b. nie powinny 
się odbywać huczne zabawy, odbywać się je: 
dnak mogą skromne zabawy, z których do- 
chód przeznaczony na cele narodowe. 

Komitet (Biuro: Koło literacko-artystycz- 
ne, Lwów, pasaż Mikolasza) służy i w dal- 
szym ciągu z całą chęcią wszelkiemi infor- 
macyami i wskazówkami co do obchodu. 

Z dzieł polecamy: 

1) Nagrodzoną pierwszą nagrodą przez 
sekcyą literacką książkę Franciszka Rawity 
Gawrońskiego p. t.: „Walka o wolność”, z 
której cały dochód przeznaczony na wetera- 
nów z r. 1868, nabyć ją można we wszyat- 
kich księgarniach po 2 K (skład główny w 
księgarni akademickiej, Lwów). 


Rok XXI, 


Listy pleniężnć, przekacy BApi ds 
tate I inzaraty nadgyłać należy (range 
Ge Administracyi „Głożu Naroda", — 
Pronnmerałą eprów upoważnionych 
Agency przyjmuje każdy urząd pe: 
Satewy w obrębie monarchii | w paź 
Gtwie niemieckiem, KRoklamacyG Ri» 
spieczątowane nią pedlsgują opłacki 
pocztowej. — Rękopisów rodakcya i 


2) Opowiadanie Maryi Wysłouchowej „Za 
wolność i lud* jest do nabycia w admini- 


stracyi „Kuryera Lwowskiego* po 40 groszy. 
(Cena ksiągarska 75 gr.). 

8) Wydanie Macierzy Polskiej: Stelli Sa- 
wickiego (pułkownika Strusia). „Rok 1863*, 
cena 1 K, 

mi Dzieła Bol. Limanowskiego, większe i 
małe. 

5) Obszerne dzieło o r. 1863, wydane z 
ilustracyami w Poznaniu przez Grabca (pseu- 
goning znanego pisarza z Królestws.) Cena 

Co do oznaczonej pierwszą nagrodą na 
konkursie dramatycznym sztuki p. Stefana 
Komornickiego p. t: „Za Wisłę, za Wisłę”, 
nadającej się do wystawienia podczas uro- 
czystości obchodowych, należy udać się do 
autora (Wydział krajowy). 

Co do innych dzieł dramatycznych — na- 
dających się do wystawienia — należy się 
zwrócić do Związku teatrów i chórów wło: 
ściańskich (Lwów, Sykstuska 45). 

(Polecenia godne są Aurelego Urbańskie- 
go: „Na Poddaszu*, „Dramat jednej nocy“ i 
„Miatleż*). 


Roocznioa 1863 r. | „Sokół'”. 


Pregram obchodu wo powstania 
1863/4 r. dla członków „Sokoła* jest nastę- 
pujący : 

We wtorek, 21 stycznia b. r.: 

W sali „Sokoła odczyt A. Sokołow- 
skiego o powstaniu 1863/4 r; producye 
orkiestry i chóru; przemówienie d. wice- 
prezesa Rowińskiego. 

We środę, 22 stycznia b. r.: 

O godz. 9 i pół rano wymarsc ałuś- 
bowego plutonu ze sztandarem, jako de- 
legacya z gmachu „Sokoła* na nabożeń- 
stwo do kościoła P. Maryi. O godz. 2 1 
pół po południu wymarsz z gmachu „So- 
koła“ na cmentarz krakowski, dla złoże- 
nia wieńca na grobach powstańców. O 
godz. 5 popołudniu Uroczysty Obchód w 
Starym Teatrze. O godz. 8 wieczorem na 
życzenie Komitetu obywatelskiego skład- 
kowa wieczerza w gmachu „Sokoła“ ku 
uczczenia weteranów 1863/4 r. — Dla 
druków nie chcących wziąć udziału: w 
wieczerzy składkowej do użytku bufot; 
wstęp na salę wolny. 

We wszystkich powyższych obchodach 
należy przywdziać uroczysty strój sokoli; 
druchowie nie posiadający _ go, przypną od 
zwykłych strojów odznakę sokKolą. — W 
marszu mogą wziąć udział także druhowie 
w ubraniach cywilnych. 

Wskutek wezwania Wydziału Związku o 
składkę sokolą na rzecz weteranów 1863/4 
r, postanowił Wydział „Sokoła“ krakowskie- 
go nałożyć na ten cel na członków ledno- 
razowy podatek po 1 kor., który w tym o- 
krasie czasu należy składać w  kancelaryi 
„Sokoła* i uwidocznić swoje nazwisko na 
liście składkowej. 

Wstęp na wieczór 21 b. m. 20 hal; udział 
w wieczerzy 10 K. 


. 


| R | R... L EZ E ZO Z Z Z R ZZ 


Kandydaci. 


Naturalnie dzienniki demokratycane nie 
goatały dłużne ;w odpowiedzi. Wypominano 
Targowicę, biskupa Massalakiego i innych, 
nie przebaczono też i autorowi artykulu, na- 
dając mu herb kielnię i młotek, gdyż ojciec 
jego był budowniczym. 

Ten spór dziennikaraki przeniósł się z ga- 
set do domów prywatnych, a przedewszyst: 
kiem odbił się żywem echem u państwa Star- 
kowakich. Jak dawniej, tak i teraz spotyksli 
się tam wieczorami Tarski z Milcerem i to- 
czyli zawzięte spory. Na rasie Klara i matka, 
jak to swykle bywa u niewiast, nie brały u- 
działu w dyspucie, czekijąc rezultatu obu- 
stronnej walki. Obydwie były neutralne ila- 
godziły zbyt żywe spory. 

W jednej z takich rozmów Milcer, Który 
zawsze starał się odgrywać rolę wzniosłego 
i wybaczającego przeciwnika, odpowiedział 
na zarzut zbytecznej lojalności wobec rządu 
pytaniem : 

— Czy posądzasz nas o brak polskości ? 
Nas, którsyśmy życie 1 majątek poświęcili 
w obronie kraju i wiary? 

— Tak, wy macie tę polskość, ale zmo- 
nopolisowaną, dostępną tylko dla was i wa 
szych, a innym pozwalacie łaskawie was na- 
śladować. Nie chcećle rozumieć, że polskość, 
patryotysm, obrona kraju, przestały być wa- 
szym przywilejem — gorączkował się Tar- 
ski — jeśli mamy żyć, to polskość musi 
przeniknąć tłumy, całe mieszczaństwo i chłop- 
stwo. I nie można uczyć ich i wpajać w nich 
uwielbienie dia przeszłości smutnej i bolesnej 
dla nich, ale wskazać im przyszłość, cel ja- 
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any i promienny i powołać ich do czynu, do 
pracy wspólnej. Otworzyć przed nimi wszy- 
atkie drzwi, wszystkie okna, niech się uczą, 
pracują, piastują urzędy wysokie i odpo'wie- 
dzialne. 

— A któż wam broni? — uśmiechnął się 
Milcer — szkoły są dla wszystkich otwarte 
i wstęp do urzędów również. Ż;jemy w pań- 
stwie konstytucyjnem i niema uprzywilejo 
wanej kasty. > 

— Tak, ale wszystkis wysokie Urzędy, 
wszystkie posady lepiej płatae są w waszych 
rękach, a na podrzędne miejsca dopuszczacie 
tylko waszych popleczników 1 tych, którzy 
się wam zaprzedali. 

-— Ach, to wyborne! — śmiał się Mil- 
cer. — Panno Klaro, czy i pani wyszedłszy 
za mąż będziesz trzymała, płaciła i karmiła 
służącę, któraby pani wymyślała, groziła i dą- 
żyła do zajęcia miejsca pani przy boku ko- 
chającego męża? 

Dlaczego pan użył słów : „czy i pani* ? — 
spytała zarumieniona, 

— Jako wierna i posłuszna małżonka po- 
winna pani wyznawać te same zasady, co pani 
mąż, 

— O, przepraszam, proszę nie utożsamiać 
mnie i moich zasad s przekonaniami pana 
Tarskiego. 

— I nie ścierpiałaby pani takiej sługi? — 
dopyty się drażniąco Milcer. 

— Nie 


Stanisław mało zwracał uwagi na słowa 
Klary, pragnąc przekonać Milcera, że Sądzi 
fałszywie i przy ostatnich jego słowach za- 
śmiał się z gorżkĄ ironią: 

— Otóż sdradziłeś się! Dla ciebie miasto, 
kraj, społeczeństwo jest twym domem, w któ- 
rym gospodarujesz, jak we własnym. Tych 
przyjmujesz, tych odprawiass 1 wypędzasz, 
bo są niedogodni dla cieble. Ale i ja, jako 
demokrata, mam takie samo prawo gospo- 
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Codziennie przedstawienia od god:iny 4 do 101/. 


darowania w tym domu i uporządkowania 
go w myśl naszych potrzeb i dążności. 

— Panno Klaro — śmiał się Milcer — 
słyszy pani? Stanisław w jednym domu do- 
zwala na dwóch gospodarzy, dwóch panów, 
a może I na dwóch mężów. 

Klara zaśmiała się dyskretnie, a Stani- 
sław oburzony zawołał: 

— Cóż ty za farsy urządzasz ? Poco wcią- 


— Teraz pragnę gorąco, ażeby pan wszedł 
do Rady, znajdsie pan szerokie pole dla swych 
zdołności. 

Tarski, który odruchowo przerzucał ksią- 
Żkę przy dalszym stoliku, słuchając słów 
Klary, podniósł oczy na nich i przemknęło 
mu w myśli, że z tych dwojga byłaby może 
dobrana para, poczuł ukłócie zazdrości, wkró- 
tce Jadnak zmusił się do spokoju, tylko twarz 


gasz paunę Klarę do dyskusyl? i dowcipku: | jego spochmurniała. 


jesz na temat domu? 

— Nie wiedziałam, że pan uważasz mnie 
za niegodną rozinowy swojej z panem Karo- 
lem — powiedziała z przekąsem Klara. 

— Ależ, wcale nie to myślałem — bro- 
ni? się zmięszany Tarski — tylko Karol ro- 
bi niesmaczne dowcipy. 

— O, przepraszam — obraził się Mil- 
cer — my obaj stoimy na przeciwległych 
krańcach, nie możemy się pogodzić, więc 
wezwałem pannę Klarą, której dusza na 
miarą Fidyaska złagodzi przeciwieństwa i 
wskaże nam drogę do zgody i harmonii, 
czego już raz doświadczyłem w chwili roz- 
terki mej duszy z obowiązkiem szczerości — 
patrzał na nią pełen zachwytu — 4 ty od- 
trącasz interwencyę panny Klary ! 

— To nieprawda! — rsekł chmurny Tar- 
ski — ale mniejsza z tem, nie mówmy o po- 
lityce, to tylko rozdrażnia. 

— Chyba ciebie — uśmiechnął się Mil- 
cer — bo ja jestem na tyle dojrzały i tole- 
rancyjny, że rozumiem, iż wszyscy nie mo- 
gą być Jednego i tego samego zdania, To 
też wysłuchuję mych przeciwników spokoj- 
nie i z wyrozumiałością, 

— latotnie, pan nadaje się na męża po- 
litycznego, na jakiegoś prezesa lub mini- 
stra — powiedziała Klara ze szczerem ugna- 
niem. 

—- Nie zasłużyłem dotychczas ma tak do- 
bre mniemanie pani. 
EPEE BEAT 


ięta od 3 do 11. sz===- 
od przyszłego tygodniu 
— w każdą sobotę. — 


f 


i 


Wszyskie obraz DiePYSZOrZĘŃNE, 


W obecny program wchodZi słyn- 
— — — ny dramat — — — 


— Mam pewne wątpliwości co do tej 
Rady miejskiej. 

— Czyż może pan nie być wybrany? — 
zaniepokoiła się Klara — ależ to byłoby u- 
pokarzające. 


— Przy wyborach, proszę pani, jest jak 
na wojnie i niema upokorzenia ani dla zwy- 
cięzcy, ani dla zwyciężonego, byłe obydwaj 
walczyli zgodnie z honorem, Zresztą nic mi 
nie zależy na ludziach, tylko na tych naj 
bliższych — patrzał na nią zakochanemi o- 
czyma. 

— Nie jesteś szczery Karolu — odezwał 
się nagle Tarski — gdyż zależy ci bardzo 
na ludziach, jak każdemu ambitnemu czło- 
wiekowi. Jak długo pamiętam i znam cie- 
bie, zawsze starałeś się być nie w pierw- 
szym szeregu, ale stać na czele. 

— Źle obserwowałeś — zaczął Milcer, 
lecz przerwała mu Klara: 

— Dlaczego pan saprzeczasz? Ambicya 
szlachetna jest w moich oczach ogromną za- 
letą. Kto czuje orle skrzydła, nie powinien 
i nie może żyć razem x drobiem na pod- 
wórkach. 

— Tak, ale trzeba mieć te orle skrzy- 
dła — spuścił skromnie oczy — a ja ich nie 
mam. 

— Mass je, masz — zaśmiał się drwiąco 
Stanisław — a w każdym razie umiesz je 
sobie przypinać. 


medya), Bokser 


— Nie rozumiem twego dowcipu — rzekł 
Milcer z chłodną grzecznością. 

— A to tak jasne — zawziął się Stani- 
sław, pragnąc obniżyć Milcera w oczach Kla- 
ry — starasz się wyróżnić od innych: stro- 
jem, dystynkcyą sztuczną w zachowaniu, 
starannie dobierasz ludzi, s którymi żyć wy- 
pada; masz na zawołanie stosownie do po- 
trzeby frazesy naukowe, pozytywne, albo też 
idealne marzenia o duszy oderwanej od ciała. 
CA7. Z „dalej wyliczać pióra twych skrzy- 

— Na ten raz dosyć — pokrywał Milcer 
swój gniew żartobliwym uśmiechem — nie 
wiedziałem, że posiadasz talent zjadliwego 
dowcipu. 

Klars chmurnie słuchała Stanisława i po- 
dobała się jej odpowiedź Miłcers, 

— Nie wiedsiałam — spojrzała na Tar- 
skiego — że niechęć partyjną sprowadza pan 
do osobistych pretensyj. 

— Myli się pani — uśmiechnął się zło- 
śliwie Tarski — podtrzymywałem tylko zda- 
nie pani. 

— Moje? I jakie? 
posiada orle skrzydła. 

— To złośliwość — mruknął Milcer. 

— Wcale nie! — upiera? się Taraki — 
to przyjaźń, a ponieważ tak miłujesz szcze- 
rość, jestem szczery. Któż ci powie prawdę, 
jeśli nie twój przyjaciel ? 

— To znaczy, ty!? — uśmiechnął się 
ironicznie Milcer. 

— Naturalnie, że ja. Masz tę ogromną 
zaletę, fak mówi panna Klara, że zmieniasz 
się jak kameleon. Mówisz o czystej duszy, 
a chwytasz za cielesną powłokę. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Nowy proram od piatku d. 10 bm. do soboty d. 18 b. m. 


m PAR a 
Monte Christo 
ny w obieg d, 8 b. r. Nadto obrazy w Alpach, z natury, Doświadczenia w 
metali, (naukowe), Kuryer wojskowy (dramat amerykański), Ńslażę Pan (zabawna ke 


Osnuty na tle znanej powieści Aleksandra Dumasa 
chętnie czytanej przez szerokte koła młodzieży dla 
swej barwności i fantazyi. Film najnowszy, puazczo- 


zymałości 


oreska). Przegląd Bani (najnowszy). 


e nasz wspólny przyjaciel, Miloer, . 


— 


ań 


* randze — na lat siedm — nieledwie do go- 


Str. 2. 


Kto będzie prezydentem 
| Francyi ? 


Sześciu wybitnych polityków kandyduje 
o godność prezydenta Francyj. Trzech pia: 
stuje obecnie urząd ministrów: Poincaré, 
Delcassó i Pams, jeden jest- prezydentem 
izby deputowanych: Pawe? Deschanel, jeden 
prezydentem Senatu: Antoni Dubost. Szósty 


kandydat, senator Ribot nie znajduje się 


wprawdzie dzisiaj na żadnem wysokiem sta- 
nowisku, atoli ma za sobą świetną przeszłość 
polityczną, był bowiem tym ministrem spraw 
zagranicznych, który doprowadził do skutku 
aliana francusko rosyjski, piastuje nadto go- 
dnacść członka Akademii, co we Francyi jest 
odznaczeniem znakomitem. 

Na brak więc kandydatów nie potrzebuje 
się skarżyć Republika francuska. Czy jest to 
objaw korzystny? Trzeba pamiętać, że pre 
zydent republiki ma prawie wyłącznie obo 
wiązki reprezentatywne, ponadto jest „ma: 
szyną do podpisywania", przedłożonych mn 
przeż Radę ministeryalną dekretów i nomi. 
nacyj. Prezydent republiki ma więc w prak- 
tyce dalsko mniejszy wpływ, niż np. prezy- 
dent gabinetu. Zdawać sią więc powinno, że 
żadan ambitny polityk francuski, pragnący 
naprawdę wpływać na losy państwa, nie ze: 
chce wycofywać się g terenu prawodawczej 
pracy do pałacu elizejskiego. Gdy w r. 1799 
Sieyes proponował w konstytucyi francuskiej 
podobny urząd „wielkiego elektora*, gen. 
Bonaparta rzucił w ogień cały projekt, za- 
pewniajac, że nigdy nie zgodziłby się grać 
roli „tucznego wołu* w Republice. Za trze- 
ciej już republiki wybitny polityk Leon Gam- 
betta nie dbał o tytuł prezydenta a w grun 
cie rzeczy był dyktatorem Francyi. 

Aie prezydent Francyi pobiera 1200000 
franków pensyi, otrzymuje wspaniałe mie- 
sekanie w pałacu eligejskim, podnosi się w 


dności monarszej. Ten splendor i ta pensya 
poc'ągają francuskich polityków. Są to ludzie 
niskich ambicyj, dalecy od spiżowości i cnót 
urystydesowych. Loubet i Falióres dorobili 
się w pałacu elizejskim milionów — erempla 
trahunt... 


Dzisiaj mają republikanie (około 600 se- 
natorów i deputowanych) uchwalić wspólną 
kandydaturę. Nie ulega atoli wątpliwości, że 
żaden z sześciu kandydatów nie skupi na 
swoją osobę większości głosów. Podobno naj- 
więcej szans ma minister rolnictwa P ams, 
największe — zero polityczne, ale milioner. 
Poincaré idzie zaraz po Pamsie. Deascha- 
nel cieszy sią sympatyą monarchistów, Du 
bost poparciem antyklerykałów z grupy Com- 
besa. W ostatniej chwili wysunął się minister 
marynarki Delcasse, osobistość wybitna, 
reorganizator marynarki francuskiej. Jego 
nazwisko bremi dla Niemców nieledwie Jak 
wyzwanie bojowe... 

è * 

W gorączce agitacy! wyborczej zabrał głos 
także bonapartystyczny pretendent do 
tronu francuskiego: książę Wiktor 
Napoleon. W rozmowie ze współpraco- 
wnikiem „Echa de Paris“ oświadczył preten- 
dent, że prezydenta republiki powinien wy- 
bierać cały naród przez powszechne i bez: 
pośrednie głosowanie. Tą drogą — dodaje- 
my — wybrany został Bonaparte konsulem 
i cesarzem, w ten sam Sposób Ludwik Na- 
poleon w r. 1852 otrzymał godność cesarską, 
Książę Wiktor Napoleon speluje tarag do 
narodu francuskiego, by mu przywrócił prawo, 
każdemu Francuzowi przysługnjące, tj. pobyt 
na francuskiej ziemi. Pretendent chce swą 
ambicyą, swoje nazwisko i sw»ją energię 
oddać na usługi ojczyzny. i 

Głos pretendenta na razie przejdzie bez 
echa. Rapublika.boi się księcia Wiktora Na- 
poleona, którego obecność wa Francyi oży- 
wiłaby agitacyę bonapartystowską. Przypo: 
minamy, że gdy w roku 1848 książę Ludwik 
Napoleon pojawił się we Francyl i postawił 
kandydaturę do ciała prawodnwczego, to o- 
trzymał mandaty z 18 okręgów! Oałe masy 
ludności głosowały „na Napoleona*, mając 


. 


ANDRZEJ KARRAWITSAS. 


NOWE BOGI. 


na lat sit dm... 


Krakowski organ Dreyfusa, 


Wobec tylu powaźnych spraw, zajmują- 
cych nas w ostatnich czasach, wobec całego 
ruchu europejskiego 1 znaczenia tegoż dla 
Polsxi, rczgrzebana obecnie w Paryżu afera 
Dreyfusa, nie posisda dla nas żadnego zna- 
czania, Upadek Millsranda aanotowały pisma 
polskie ze wzgłędu na przesilenie gabineto- 
we, jakie z tezo powodu przechodzi Repu- 
blika. 

Zaalązł się jednak u nas dziennik, zajiau- 
jący się obszernie tą sprawą, jak wogóla ka- 
żdą, posiadającą posmak żydowski i antyka- 
tolicki. Sążoiste artykuły, poświęcane ten- 
dencyjnemu cświetleniu upadku Mileranda, 
nazywanego a żydowskimi 


zdrajcą obozu liberalnego" eto. etc. nastro- 
jone są na międzynarodowy żydowski ton 
wiedeńskich piem giełdowych, 

Z „N. Fr. Presse" i jej podobnych orga- 
aów zebrano samą piang wściekłości, którą 
te pisma wylały na „zaprzańca* Milieranda, 
robiąc ztego koszarny krem dla „polskich“ 
czytelników wyznania mojżeszowego. Nieste- 
ty, spocyałami tymi raczą się obficie polscy 
czytelnicy tego p'sma, dowładująć się, że: 

„Radykali, przerażeni odświeżeniem spra: 
wy Dreyfusa, zarzucają Poincarómu, że dał 
sią w taki sposób podejść i obecnie oświad- 
czają, że przysały prezydent Republiki musi 
być otwartym wrogiem konserwatystów i 
klerykałów(!) Ponieważ Poincaré uważany jest 
za politysa zbyt pojednawczego, więc w d. 
17 b. m, nie może liczyć na głosy radyka- 
łów. Wobec tego kandydaturę Poincarógo 
należy uważsć za upadłą. 
` Ale postępek Milleranda jest tem bard- 
dziej niepatryotycznym, jeżeli zważymy, że 
w obecnem przesileniu europejskiem wszel- 
kie mącenie wewnętrznych stosunków kra- 
jowych jest wysoce szkodliwem. Obecnie na- 
stąpić może przewrót we francuskich sto- 
sunkach parlamentarnych, może nastąpić dy- 
mjsya Po!lncarógo, a to dla stanowiska Fran- 
cyl wobec wypadków politycznych, rozgry* 
wających się w Europie, może się stać gro- 
źnem. I dlatego ri nawet potępiają Milleran: 
da, którzy korzystali z jego usług”. 

Takie i tem podobne brednie wypisuje 
krakowski organ Dreyfusa w błogiej na 
dziei, że jego żydowska klientela przez to 
się powiększy. Ale co powiedzą na ten kult 
zdrajcy chrześcijańscy czytelnicy? O nich 
Jednak nie chodzi, im wystarczy poza libe- 
ralno-postępowa | „patryotyczny program“ 
wadług znanej formuły: „Mojsze skikaj po 
bombe“... 


W szczęściu rodziny — 
odrodzenie narodu. 


Serce się krwawi, gdy widzimy tłumy e- 
migrantów, szukających chleba u obcych, — 
gdy widzimy masy robotnicze, padające w 
objęcia sveyalizmu międzynarodowego, gdy 
frasunek o byt rodziay topi robotnik w trun- 
ku zabójczym, gdy coraz bardziej rosluźała- 
ją się węzły rodzinne, gdy dziatwa bledaków 
wałęsa sią po ulicach i zaraża się w naj- 
wcześniejszej wiośnie życia zgnilizną moral- 
Dą, rokując na przyssłość najsmutulejsze na- 
dzieje... Zło rośnie 1 rośnie... chmury nad spo- 
łeczeństwem coraz czarniejsze, a w mrokach 
ich straszna zagadka: Czem się to skończy? 

Uleczyć sło, rozwiązać dla Szczęścia na- 
rodu zagadkę bytu, to kwestya socyalna 
piekąca, to akcya nie cierpiąca zwłoki, 
bo każda chwila spóźniona nieobliczalne stra- 
ty przynieść może. 

Są różni apostołowie wśród ludu, jest 
wiele lekarstw na nędzę moralną i wate- 
ryalną społeczeństwa, 8ą stowarzyszenia ro- 


sypani gradom kul zostawali, zanim mieli 
czas swoje własne fiinty nabić. Widzieli ich 
otwierające się rany, od jego strzałów po- 
chodzące, a po nienawistnych obelgach, które 
zbójnicy ma biedneg» wynałascę ciskali, po- 
znali całą sprawność tej broni. 

Teraz zaś ohłopi dodawali — a można to 
było wyczytać z ich zdumionych spojrzeń — 
że się nie spodziewali, by tak była doskona- 


Ani ujęcie zbójaika, którego silny oddział |ła, jak sobie to wyobrażali, jak ją teraz 
żandarmów wlósł w żelaznych okowach, ani |przed sobą widz'eli i jak ją sam feldwebel 
odpust, który dziś, w drugie Święto wielka- |lm objaśniał. 


nocne obchodzono, nie przypra wił tym razem 
Wunichorzan o podniecenie. Przed laty po- 
pełolone bohaterstwa osławionego zbójnika 
Dorisa, opór, który sam jeden całemu oddzia- 
łowi żołnierzy | mieszczan stawiał, nie mógł, 
podobnie jsk niegdyś, wojowniczych wieśnia: 
ków zeelektryzować, Cały szał ich wyobra- 
żal zwraceł się ku feldweblowi, który dowo- 
dził oddziałem, a przedewszystkiem ku broni, 
w którą on i jego ludzie bzli uzbrojeni. Ci- 
snęli się oni koło f.ldwebla 1 gapili się nań 
ciekawie, podczas gdy on ją im pokazywał 
z najwyższą chałpliwością, przyczem od cza- 
zu do czasu z ich warg wyrywał się okrzyż: 

— Do stu tysięcy! on to chyba od dya 
bła ma w podarunku! 

Już więcej niż od roku rozchodziły stę i 
po Wunichorze niepewne wieści o tej nowej 
broni. Niektórzy, co dalej się za interesami 
puszczali, opisywali swym sąstadem jej kształt 
i konatrukcyę, jej funkcyonowanie, a to, co 
usłyszeli, przesadzali, przekręcając zarazem 
nazwisko francuskiego wynalazcy Chassapo- 
ta. Dowiedzieli sią oni, że cała armia, zarzu- 
ciwszy ciężki karabin Migueta, została tym 
nowym uzbrojona, stawszy się przez to nie- 
bezpieczniejszą wobse wojny. Od samych 
zbójników słyszeli chłopi, ilekroć Ich we wsl 
albo na halach przyjmowali, o spustoszeniu, 
jakie w ich szeregach sprawił, jak nagle za- 


Kazimierz Zajączkowsk 


Na a c 


Feldwebel Papatsodokoranulos, był to smu- 
kły, młody dragal, którego niszwykła dziel 
ność, niezmordowana wytrwałcść i piekielne 
zamachy, jakie na wytępionie zbójników wy- 
myślał, rozsławiły go po całej Rumelii i je- 
go prozaiczne nazwisko otoczyły Jak gdyby 
nimbem poetycznym, 

Kiedy wieśniacy, których zrazu było nie- 
wielu, jego nadętą mowę usłyszeli, zlecieli 
się w większych gromadach z miejsca tań- 
ców i otoczyli go w milczeniu. A on, stojąc 
wpośród nich, wymachiwał nerwowo wokoło 
karabinu rękami, od końca kolby aż do koń- 

> lufy, od ruchomego kurka do cyngla, o- 
tworu na knle i paska, wyrzucał ze siebie 
bez przestanku całą masę słów, z pewnego 
rodzaju słośiiwą gadatliwością, z wyrazem 
tryumfu na ogorzałej od słońca twarzy i z 
drżeniem nerwowem na całom ciele, tak, że 
był podcbny do misyjnego kaznodziei, który 
wszelkimi siłam! starał się wprowadzić no- 
wych bogów między swych nieokrzesanych 
słuchaczy, I kiedy im w głowie aż huczało 
od masy nowych wyrazów, które słyszeli, a 
których nie rozumieli, szli za [jeg> słowami i 
gestami prawie, że nieświadomie, z półotwar- 
temi gębami, jak głuchoniemi. Młodsi rozpy- 
chali się łokciami, by sobie zdobyć miejsce 
przy feldweblu, kiwając głowami, ten w tą, 
ów w przeciwną stronę. Jeden skurczył się, 


dziennikami | Stowarzyszenia, zwane 
„kameleonowym politykiem, karyerowiczam, | 


a Handel artykułów trości religijnej, 


GLOS NARODU x dnia 16 Stycźnia 1918. 


w żywej pamięci gloryę rządów wielkiego |botaicze, rzemieślnicze, urzędnicze, sług, opie- 
cesarza, Niezawodn!is jeszcze dzisiaj „tmię |ki nad dziećmi, lecz owoce zwykle marne, 
napuleońskie" ma we Francyi wielką popu-|bo robak zepsucia kryje się i w bujnym 
łarność. Przez powrót księcia Wiktora Na- | kwiecie, bo brak stowarzyszeń, dźwigających 
poleona Francya uzyskałaby więcej niż jed- |: nędsy moralnej i materyalnej całe ro- 
nego Francuza.. Zyskałaby — prezydenta nie|dziny, sprawia, że tych, którzy naprawiają 


się w stowarzyszeniach, mających wzniosłe 
cele, psują zdegenerowane jednostki w rc- 
dzinie, lub w Kole przyjaciół i znajomych. 

Powiedział Taine, że „jedynem lekarstwem 
na śmierć, jest rodzina”. Dźwignąć więc ro- 
dziny, dać im warunki do szczęścia | lepsze- 
go życia, to bogaty strumidń soków odżyw- 
czych, wlany w organizm całego narodu. 

Zrozumiała to Francya 1 Niemcy; pow- 
stały stowarzyszenia, mające na celu podnie- 
sienie moralne i materyaline rodzin przez o. 
grody robotnicze, kolonie ogrodnicze miesz- 
czańskie i urzędnicze i t. sw. ogródki Dra 
Śchrebera. 

Zachęcozy wemianką o tych ogrodach w 
jednym z grudniowych numerów „Głosu Na» 
rodu* w roku ubiegłym, chciałbym podać 
trochę szczegółów o ich organizacy!, celach | 
skutkach tejże akcyi. We Francyi powstały 
„Assistance par le 
truvall*, dające wsparcie biednym, jak ra 
zwa ich wskazuje, przez pracę. Towarzyatwa 
te zakładają na przedmieściach ogródki, któ- 
re oddają biadnym do własnego użytku. Ce- 
ləm tych stowarzyszeń jest: przywiązać ro- 
dziny do ziemi, zwalczyć alkoholizm, nau- 
czyć oszczędaości i"wyrwać z objęć socyali- 
zmu. 

Ponieważ jednostka może zmaraieć, a w 
każdym rasie musi wcześniej, czy później u: 
miersć, a rodzina żyje wieki całe, wiąc nie 
Jednostkę, ale rodziny całe dźwigają te sto- 
warzyszenia z upadku, w ogródkach bowiem 
cała rodzina bierze udział w pracy i w zbio- 
rz8. 

Ogródki robotnicze stają się dobrodziej- 
stwem dla starszych osób, które przy- 
jemnie I g pożytkiem mogą wykonywać 
w niech gzynności, odpowiednie ich sile i wie- 
kowi i przestają przez to być ciężarem dla 
rodziny. 

Większe jeszcze znaczenie msją owe 
ogródki dla dzieci, które nie wałąsają się 
bezczynnie po ulicach, nie xarażają się ze- 
psuciem wielkich miast, lecz z zapałem wła- 
ściwym młodości trawią czas w ogródkach, 
pomagając starszym. 

Ojciec spieszy po robocie do ogródka, 
który wnet pokocha i pracując z rodziną, 
nie szuka rozrywki za domem, nie trwoni 
grosza i zdrowia, lecz przywiązuje się do 
ogniska domowego. 

Jak zvbawiennie oddziaływują ogródki na 
zacieśnienie węzłów rodzipnych, niech po: 
służy przykład, że w jednem mieście St. Etien- 
ne 60 rodzin, które żyły, jak to mówią „na 
wiare“, przez owe ogródki wsięły ślub. 

Wiedzą dobrze ci, którzy pracują w To- 
warzystwie św. Wincentego 4 Paulo, lub 
w iunych stowarzyszeniach humaniternych, 
że często prawdziwie potrzebujący wstydzili 
się prosić o wsparcie, a otrzymywali je nie- 
jednokrotnie ci, którym się nie chciało pra- 
cować, gdy zaś pierwsza Ich prośba uwzglę- 
dnioną została, dalej żyć chcieli bez pracy, 
A Towarzystw, lub osób dobrocsyn- 
nych. 

Nis znają takich wypadków Towarzystwa 
dające biedakom ogródki, bo wsparcie takie 
nie poniża, każdy chętnie o ogródek prosi, 
nie czując wstydu, bo ma Świadomość, że 
pragnie się podnieść własną pracą, a Towa- 
rzystwo tylko mu pomaga. 

Ogródki robotnicze msią zwykłe 200m? 
powierzchni. Koszty dzierżawy  jednega 
ogródka, pokrywane przez robotoików lub 
Towarzystwa wynoszą 15—20 franków ro- 
cznie, a zysk z ziemniaków, wczesnych ja: 
rzyn I owoców 70—120 franków, jak widzi- 
my wcale poksźny. 

D'a obudzen'a semulasyi i okazania roz- 
woju ogródków robotniczych urządzane by- 
wają co roku w Paryżu wystawy pod pa- 
tronatem centralnego Towarzystwa ogrodni: 
czego, które za okazy kolektywne rozdziela 
nagrody aż do 500 franków. 

Drugie Towarzystwo francuskie podobne 
do wyżej omawianego, noszące nazwę: „Bien 
de famille insaisisable", daja oszczędnym ro- 


drugi wyciągał się na palcach do góry, aby 
karabin ze wszech stron obejrzeć, a czasami 
odważali się nawet wyciągnąć rękę, by go 
dotknąć, ale tylko z lekka, z hojaźliwą o- 
strożnością jak gdyby był z piany i przy 
dotknięciu mógł š'a rozprysbąć. A kiedy ich 
oddech zostawiał parę na lufie, albo wiatr 
listek zwiał na nią, wtedy wszyscy spiesznie 
starali sią go spędzić pełni uczynności, alba 
końcam fustanelil, albo rękawem od koszuli. 
I spogiądali z uwagą na faldwebls, z wyra- 
gem twarzy, który się Z każźdem objaśnie- 
niem zmieniał | wodzili oczyma za ruchami 
jego ręki, jak zakypnożyzowani, jak gdyby 
byli w tajniki alchamii wtajemniczasi. Kiedy 
zaś on zwracał sią dv nich, aby swe słowa 
uczynić zrozumialszymi, wtedy ze wśzech 
stron padały nań spojrzenia religijnej boja- 
źni, jak gdyby ta on sam był wynalazcą i 
podziwiali płodność jago umysłu z pewnego 
rodzaju zasdrosną zawiścią, iż -on just wła- 
śnie właścicialem podobnego instrumentu! 

I tak po kolsi zmieniały sią fizycgnomie 
chłopów na tyleż zwierciadeł ich wawnętrz- 
nych wrażeń każdego % GSobna. Policzki 
starców zwisały ciężko i bez rumieńca, jak 
w kompletnym strachu. Ci w Średnim wieku, 
z pochyloną głową i z oczyma bssmyślnie 
w jeden punkt wlepionemi, zdawali się my- 
leć jeno o tem, co sią teraz dzieje, a mło 
dzi x drgającymi kąc'tkami ust i rozpaczli- 
wym wsrokiem, ani śmleli sią spodziewać, 
że i oni kiedyś podobny Karabin swoim na- 
zywać będą, choć myśl ich uporczywie nad 
tem pracowała. 

Feldwebel spostrzegłszy wrażenie, jakie 
wywołał wśród swych słuchaczy, zasypyweł 
zbójatków pogardlilwymi wyzwiskami, a swój 
karabin górnolotnymi pochwałami. 

— Tak, tak! bądź sie przekonani chłopcy — 
kończył swą przemowę — że odtąd los ich 
jest już przypieczętowany! Z taką bronią w 


obrazów i ram == 


Kraków, pl. eri b. 


czego tarnowskiego w grudniu poruszył tą 


dzinom ubogim domki i ogródki na własność, 
ale z tym warunkiem, że własność ta nie 
może być sprzedaną, ani obdłużoną, a więc, 
że nie może być «licytowaną. 

Gdy się zawiąże komitet, dostaje od rządu 
pożyczkę bezsprocentową, za którą nabywa 
grunt i ubezpiecza robotników w Towarzy- 
stwie asekuracyjnem. Ubezpieczeni otrzymu- 
jąc domek i ogródek płacą małe raty ase- 
kuracyjne, a gdy termin wypłaty premii na- 
dejdzie, lub gdy głowa rodziny umrze, pie- 
niądzmi g Towarzystwa ubezpieczeń spłaca 
sią pretensya Towarzystwa zakładającego 
ogrody, które wraz z domami pozostają wła- 
snością rodziny ubezpieczonego. 

Czynność Towarzystw ogrodniczych przy 
zakładaniu wyżej wspomalanych kolonij 
ogrodniczych jast bezpośrednią, albo po- 


którego wchodzi zwyczajnie prezydyum Twa 
ogrodniczego. Ten drugi sposób okazał się 
w praktyce lepszym. 

Nie będę powtarzał cyfr statystycznych 
z „Głosu Narodu“ dowodzących, jak pięknie 
rozwijają się ogródki robotnicze we Francyi 
wspomną tylko, że jeżeli po 6 latach około 
18000 rodzin z nich korzysta, jest to do- 
wód, jaką przyszłość mogą mieć i u nas. 

W Niemczech we wszystkich prawie mia- 
slach, w wielkich nawet po kilka, powstały 
ogrody robotnicze, kolonie ogrodnicze mie: 
szczańskie I urzędnicze, urząłzone na spo- 
sób francuski, a nadto t, zw. ogródki Dra 
Schrebera, f 

Dr Schreber, lekarz w Lipsku dał myśl 
by na małych pólkach wydzielonych dzia- 
twie, wyłącznie ich ręką uprawiane były ja- 
rzyny, owoce I kwiaty, a w przerwach od 
pracy, by się dziatwa bawiła na przyległym 
placu do zabaw. Myśl tę wprowadził w czyn 
dopiero w trzy lata po Śmierci Dra Schre- 
bera dyrektor szkoły Dr Hanechild. 

Pskazało się jednak, że pólka wyłącznie 
przez dzlecf uprawiane, pozostawiały wiele 
do życzenia, więc starsi, przypatrujący się 
mozżołom milusińskich chwycili za łopaty, bu 
każdy ojciec lub matka chcieli, by ogródek 
ich dziecka był najpiękniejszy i sprawa u- 
kształtowała się więcej prawidłowo, bo dziś 
dziatwa więcej sią bawi, a starsi wykonują 
przy jej pomocy roboty w ogródkach, Dziś 
ogródki Dra Schrebara są podobne do kce- 
lonii wakacyjnych Dra Jordana, z tą różai- 
cą, że prócz ćwiczeń ciała i rozrywek, wpa- 
jają w dziatwę zamiłowanie do ogrodnictwa, 
uczą poznawać i ukochać przyrodę i zapra- 
wiają do życia praktycznego. 

Prócz zająć w ogródkach urządza się ze- 
brania dla starszych i młodzieży, na których 
wygłaszane bywają odczyty z obrazami świetl- 
nymi, s demonstracyą roślin, ezkodników, 
nawozów i t. p. W lokalu Twa jest biblio- 
teka, tworzą się chóry Śpiewackie, orkiestry 
urządza się wystawy i obchody narodowe, 
jest mieszkanie, gdzie biedna dziatwa darmo 
bogatsza za niską opłatą znajduje zdrowy 
posiłek. Jak widzimy koncentruje się tam 
ruch umysłowy 1 życie towarzyskia, bo pa- 
nuje wzorowa harmonis, mimo różnic kla- 
sowych członków. i 

Cóż u nas w Galicyi? — Cicho — bo 
my zawsze późno stajemy w postępowych 
szeregach. Poznań ma kilka stowarzyszeń 
zakładających ogrody robotnicze ma je już 
i Warszawa — Gzas więc, by i u Nas po- 
wstały. 

Na miesiącznem zebraniu Twa ogrodni- 


sprawą p. Kurowski nauczyciel kraj. szkoły 
ogrodniczej, który w ubiegłym roku swle 
dził w celach naukowych Niemcy i Francyę 
i postanowiono zająć sią żywo tą akcyą. 
Sprawą ma wziąć w ręce miejscowa Sodali- 
cya poed przewodnictwem p. hr. Łubieńskie- 
go z Zassowa, który z zapałem myśl tę po- 
witał, a Towarzystwo ogrodnicze tarnowskie 
mające już szerokie pole działania, ma wziąć 
udział pośredni. Jezt więc nadzieja, że w 
niedłagim czasie myśl przyoblecze się w 
szaty rzeczywistości i będzie początkiem 
akcy! szlachsteej I owocnej w całym Kraju. 
J. Maj. 


Bogal... 

— Powleds:no, mój chłopcze, skąd ty 
właściwie pochodzisz? — przerwał z nagła 
falddweblowi jakiś drżący głos i przed niego 
wystąpił wysoki starzec, ponad dziewięćdzie- 
siątką lat Hczący, którsgo męska twarz co 
chwila oblewała sią rumieńcem i mierzył go 
od stóp do głów. 

Papateodorakopuliosowi było wobac tego 
pytania starca jakoś niewyraźnie, gdyż w je- 
go szorstkim tonie odczuł pewną nieufność 
co da jego pochodzenia, jago mowy, jego 
ojczyzny, krótko mówiąc co do wszyatkie- 

ANA 
— Z doliny Gastuai — wyjąkał w końcu. 
— Urodzony tam, czy przybyły? 

— Urodzony. 

— Hm! do kroćset dyabłówt... 

I w tym wykrzykniku wypowiedział stary 
całe sweje rozczarowanie, które nurtowało 
mu h duszy, cdkąd usłyszał przermowę feld- 
webla. 


+ + 


Stary Ohimarras należał do owych ludz’, 
których młodość przypadała na te czasy, kie- 
dy rzeczywistość urosła do miary nieosię zal- 
nego ideału, kiedy się żyło dla chwały, a „sa 
piozenkę się umierało... 

W czasie walki o wclność odznaczył się 
on w wielu kitwach. Po ukończeniu wojny 
powrócił do swej wioski i tu prz:żywał w odo- 
sobniesiu swoje dni, wciąż jeno pełną sławy 
przeszłość mając przed oczyma, 

Stary Chimarras, będąc niezmordowanym 
chwalcą dzielności — wyobrażał sobie I feld- 
webla jako starego klefta. I zaledwie sią do- 
wiedział, że ten, w drodze do Sotomy ze zbój- 
nikam! w nejbliższej wsi stanął na noc kwa: 
terą, juź jako jeden z pierwszych pospieszył 
tam, aby go widzieć i podziwiać, 


ku — nie boję się nawet samego Pana 


Średnią przez odrębny Komitet, w skład j 
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W sprawie podwyższenia podatków. 


Izba handlowa i przemysłowa w Krako- 
wie zwróciła się do Koła polskiego z przed- 
stawienietn, aby przy toczących się obecnie 
rokowaniach o t. zw. „mały pian finansowy“ 
znalazły uwzględnienie specyalne postulaty 
finansowe naszego kraju. 

Należy tu przedawszystkiem wymienić żą- 
danie, ażeby równosześnie s podwyższeniem 
podatku od wódki, podwyższony został îs. 
kże podatek od piwa. Podatek od wódki tra- 
fia bowiem przedewszystkiem alicyę, pod- 
czas gdy kraja zachodnie, konsumująca pi- 
wo, wolae są od tego nowego obciążenia. 

Sprawiedliwość wymaga, aby Środki, po: 
trzebne na cele ogólao-państwowe, rozłożone 
były w sposób równy na ludaość Galicy! i 
(krajów sachodaich I aby nie spadły przewa 
żnym ciężarem tylko na nasz kraj. 

Dalej oświadczono sią przeciw ustanowie- 
niu przymusowago wgląłu w księgi han- 
dlowe przy wymiarze podatku osobisto-do- 
chodowego, podnosząc, że wobec znanych 
oraktyk skarbowych, zarządzenie takie no- 
siłoby na sobie u nas charakter czysto we. 
ksatoryjny i naraziłoby nasg handel i prze- 
mysł przez naruszenie tajemnicy kupieskiej, 
na najciąższe przykrości i szkody. 

Izba zażądała wkońcu, ażeby wolne od 
podwyższenia dotychczasowej skali podatko - 
wej minimum dochodu rozpoczynało się przy 
kwocie 15000 K tak, aby wzmożona clężary 
podatkowe zaoszczędziły stan Średni, a po- 
ciągały do wyższych świadczeń wyłącznie 
tylko sfery zamużniejsze. h 

Co do powyższych uchwał dodać musi- 
my, że opodatkowanie wódki jak najwyższe, 
nie będzie dla ludności szkodliwe, ale przy- 
czynić Bię moża do zmniejszenia konsumcyi 
alkoholu, co należy powitać ze szczerem 
zadowoleniem. 

„Jeżeli Konsumcya wódki zmniejszy się 
na korzyść konsumcyi piwa, i to także bę- 
dzie objawem stosunkowo pomyślnym, nie 
należy zatem opodatkowania wódki czyaić 
sależnem od podwyższenia podatku od piwa. 

Szkodliwość piwa jest mniejsza, a wyrób 
tego napoju znajduje się u nas w rękach 
polskich, podczas gdy */, a nawet więcej go- 
rzelni należy do żydów. 

Podatek dochodowy jest wogóle uciążli- 
wy i niesprawiedliwie rozłożony. Jest to bo- 
wiam zupełnie nienormalne, żə bezdzietny 
milioner lub stary kawaler płaci go według 
tej samej stopy co ojciec licznej rodziny. — 
Żądać zatem należy przedewszystkiem grun- 
townej reformy podatku dochodowego, który 
przy obscnych praktykach urzędów podat- 
kowych, staje się dla całej ludności nlezno- 
śnym i dokucaliwym ciężarem. 


TEE WON gn am da | 
6. Gabryciska, Rrzysztofory, Kraków, 


Wynajmuje | sprzedaje pierwszorzędnycn fa- 

bryk lortopisny, pianina, harmonie I phoncle 

ta gotówkę lub ma spiaty nawet dwudmnesto 
miesięczne hes: zaliezki. 


Precz z towarem pruskim! 
Kopajoin tylko u ohrześcijan: 
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KRONIKA. 


KALENDARZYK ASTRONOMIOZNY. Wschód 
słońca rozpocznie się jutro o godz'nie 7 minut 84; 
zachód l s o godzinie 4 minut 06; długośó dnia 
godzin 5 minut 33. 

KALENDARZYK KOŚCIELNY. Jutro wo czwartek 
áw. Marcela, pojutrze w piątek áw. Antoniego. 


O polskość uniwersytetu lwowskiego. Z se- 
kretaryatu Uniwersytetu Jagiellońskiego otrzy- 
mujemy następujące pismo. 

Senat Akademicki Uniwersyteta Jaglelioń- 
zkiego otrzymał u powodu uchwały piątkowej 
w sprawie obrony charakteru polskiego uniwar- 
syteta lwowskiego z różnych stron objawy 
suczerego uznania i wdzięczności. Piękny tole- 
gram lwowskiego Senatu zamieśsiła jaż Szano- 
waa Redskcya w łamach Swego Pisma, Wszo* 


poue A Z A ZZ  Z M , 


Ale skoro go tylko zobaczył, zniknął cały 
jego podziw. Ach! ludzie za jego czasów, 
nigdy nie wyszydzali swych wrogów | Pra- 
wdziwi rycerze nigdy nie umniejszają swych 
przeciwników, owsaam, przeciwnie, wyszla- 
chetninią ich, aby siebie samych jeszcze wię- 
cej wyszlachstnić. Tymczasem ten wyrosły 
rałokos nic innego nie robił już od godziny, 
jano wydrwiwał zbójników, których lud za- 
wsze jeszcze wyizłachetala, 'a tradycya uwie- 
cznia. Niachby ich feldwebel ścigał, wystrza: 
lał, wytępił — ale lżyć ich niə powinien l... 

Następnie jego zarozumiałość, s jaką mó- 
wil o swym karabinie, sprawiła, iż stary stra- 
cil wszelkie poszanowanie dla dzielności Pa- 
pateodorakopulosa. Z pewnością, skoro sią 
z tak wielkim egoizmem o doskonałości swe- 
go karabinu opowiada, znaczy to przecież, iż 
się w nim tylko wszystkie swoje nadzieje 
pokłada, a swoje całe męztwo i całą swą 
sławą tylko od niego sapożycza |.. 

A teraz powiedział on na dobitek, że ze 
swoim karabinem nie boi się nawet Pana 
Boga! Oczywiście zawsze tylko ze swoim ka 
rabinem |... 

W nieprzepartym wybuchu swego gniewu 
postawił więc Chimarras feldweblowi owe 
szorstkie pytanie co do stron, z których po- 
chódsił a terast spuścił jeno głowę i popadł 
w zadumę. 

Za czasów powstania nikt z owej okolicy 
ałe odznaczył sią dzielaością i odwagą w bo- 
ju. Ale kiedy się rozchodziło o bijatykę, lub 
o pojedynek, wtedy byli oni pierwsi, począ- 
wszy od wójta, a na ostatalm parobku skoń- 
czywszy|.. A następnie — to imię|.. Pra- 
wdziwy soliter, a tak prozaiczne, że wcale 
się nie dziwił, jak feldwebel mógł być tak sa- 
rozumiałym I 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Obrazy do wypraw ślubnych 


Stacye Drogi Krzyżowej 


ORAZ WIELKI WYBÓR RAMEK DO FOTOGRAFII, 
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pełen serdecznej, ciepłej atmosfery, jaka wśród 
naszego drobnomieśzczaństwa i sfer robotni- 
czych panuje. W domu robotniczym katolickim 
odbyła się mianowicie zabawa tańcująca wo- 
źnych instytucyj finansowych pod protektoratem 
pp. Jana i Janowej Armółowiczów.' 

Sala, choć skromna, zapełniła się licznie, 
Nie było tu wspaniałych tualet, ale za to ba- 
wiono Się szczerze i z zapałem, choć obok fra- 
ka, był i tużnrek, a obok sukienki balowej, 
skromna, ale csyściatka bluzeczka. Zabawa u- 
dała się doskonale, co w dużej mierze zawdzię- 
czać należy uczynnym protektorom, którzy go- 
rąco jej przygotowaniem się zajmowali. 

Samobójstwo żołnierza. W niedzielę 12 bm. 
odbył się pogrzeb rezerwiaty s Bochni Jana 
Kubackiego, który 10 bm. we forcie w Mydlni- 
kach, gdzie słałył w 6 kompanii artyleryi for- 
tecznej, odebrał sobie życie wystrzałem s arty- 
leryjskiego karabinka bezpośrednio po raporcie, 
przy którym otrzymał 2 dni aresztu, t. zw. 
„sinzla*, 


raj między innemi, nadeszło do Menatu pismo 
„Osytelni Akademickiej lwowskiej“, Stowarzy: 
szonia ogólno - akademickiego, pełne gorących 
słów, „wdzięczności i hołda* dla Senatu Aka- 
demiekiego, tudzież serdecanych objawów rado- 
ści s powodu „jedności i solidarności", Jakie 
w tej sprawie wystąpiły „w świecie naukowem 
olskiem*, 

x Ę Rektor Zoll podziękował Czytelni Akade- 
miekiej Lwowskiej za ten piękny objaw uczuć 
patryotycznych, dowodzący, łe tam, gdzie idzie 
o wakne i niewątpliwe dobra narodowe, idziemy 
zgodnie wszyscy, Ftaczy i młodsi. 


Kraków 15 stycznia. 


I jak tu nie być nerwowym?.. W tegoro- 
cznej pogodzie dzieją się niespodzianki, o któ- 
rych nie śniło się astronomom, po nlewie — 
mróz, po mrozie — wiosna, niewiadomo czego 
się trzymać, czy oryentacyi paltowo - futrzanej, 
esy utrzymywać Status quo sarzutkowo - 
ueberzierowy: Np. dzisisj najobojętniejszy na 


simno i gmiany atmosferyczne — policyant nie 
saprzeczy, że jest zimno i to siarczyście. Rano, 
tj. rano dla ludzi szanujących się, czyli po 
godzinie 9, termometr wskazywał 10 stopni Cel. 


Galieyi i W. Ks. Krakowskiego odbędzie się w 
kowie dnia 18 stycznia br. o godz. 6 popołudniu w 
Domu lekarskim przy uł. Radziwiłłowskiej 1. 4. 


Walss Zgremadzenis Związks krajswsgs lekarzy 
Kra- 


O jak najliczniejszy udział uprasza Qzłonków 
Wydział. 


poniżej zera, w Cieniu było więcej, w sercach 
naszych radnych miejskich jeszcze więcej, a 
w mieszkaniach literatów — mróz podbieguno- 
wy. Jesscze wczoraj z niewielkim chłodem mo 
żna było wytrzymać, dziś już nie! — Kto ma 
ciepłe palto, ciepłe ubranie, ciepłą bielisno, 
pełny żołądek, zapłacone mieszkanie, węgiel w 
piwnicy i gotówką w portfelu nic sobie z mrozu 
mie robi, lecz jak tu wybrnąć, gdy na to wszy- 
stko ma się 5 K zaliczki wybiera się środki — 
do środka — Spirytus ! 

A no trudno, ja się Wam czytelnicy nie 
dziwię... 

Poświęcenie odnowionego gmacbu Magi: 
stratu a następnie pierwaze posiedzenie Rady 


Z Seksyi psdagogiczsej Ogsiska szusz. w Krakowis. 
Staraniem Sekcyl wygłosi p. Zygmunt Heryny w piş- 
tek i sobotę 17 i 18 bm. dwa odczyty na temat: „In- 
teligencya i intuicya*, „Silna woła, a wolna wola“, 
Początek odczytów o godz. 6 w lokalu Ogniska — 
Rynek 29, II. p, (Linia 0— D). Wstęp dla członków 
20 h. dla gości 50 h. 

Z Taw. nanoczyololi szkół wyższych. XXL. posie- 
dzenie Sekcyi rysowniczej odbędzie się w sobotę dnia 
18 bm. o godz. 7 wieczór w sali II. szkoły realnej 
przy ul. Granicznej. 

Referat p. t. „Sztuka ludowa polska“ — ilnstro- 
wany okazami ze zbiorów własnycb — obejmie inspe- 
ktor szkolny p. Seweryn Udziela. 

Dla gości wstęp wolny. f 

Z Teatrn Nswośol, Dzisiaj benefis Kiwdula Talaj- 
nera. Jutro w czwartek dnia 16 bm. zupełnie nowy 
nadzwyczajny program. W części varletowej wystąpi 
Sidney Terry, który ze swoim towarzystwem wykona 


miejskiej odbędzie się 20 bm. w odrestaurowa - 
nej sali obrad na IL p. À 

Sprawa nowej linii tramwajowej. Jutro we 
eswartok 16 b. m. o godz. 8 i pół rano odbę- 
dzie sią na zarządzenie ©. k, generalnej inspg- 
koyi kolejowej komisya techniczno policyjna na 
zbudowanej jaż nowej linii kolei elektrysznej 
„Zwierzyniec-pl. Dominikański-Starowiślna*, po 
której ma być wydaną „ex comissione* konce- 
sya na używanie tejże linii, 

Natomiast zwołana przez namiestnictwo we 
Lwowie na tenże sam dzień komisya dla re- 
wizyi generalnego projektu trasy, mających się 
budować dalszych nowych linij została w osta- 
tniej che ili odwołaną i odbywać się będzie do- 
piero począwszy od dnia 5 lutego br. 

Plany nowych linlj tramwajowych. Magistrat 
krakowski podaje do wiadomości, że zatwier- 
dzone reskryptem ministeryalnem projekty no- 
wych normalno-torowych kolei elektrycznych w 
Krakowie wraz x dotyczącymi planami i opi- 
sami zostały wyłożone dla stron interesowanych 
w Blarse Budownictwa miejskiego Oddział B. 
w Krakowie do przejrzenia, celem ewentual- 
nego wnoszenia zarzutów. Zarzuty co do po: 
wyższego projektu można wnosić do magistratu 
pisemnie albo ustnie przy rozprawie komisyj- 
nej dla rewizyi trasy generalnego projektu, któ- 
ra odbędzie się w dniu 16 stycznia br. o go- 
dzinie © rano i w dniach następnych w sali 
posiedzeń magistratu krakowskiego. 

Z teatru miejekiego. W sobotę 18 b. m. 
wsnawia teatr krakowski sztnkę p. Louisa i 
p. Frondaie „Kobieta i pajas“, przorobioną z 
głośnej powieści „La femme et le pantin“. Rolę 
Conchy Perez przyjętą z tak niezwykłym sukce- 
sem w ubiegłym sezonie, odtworzy P. Mrozow- 
ska, Biankę Romani grać będzie p. Jarszewska 
Fergera p. Noskowski. l 

Z Towarzystw słowiańskich. „Kiub słowiań- 
ski* pod przewodnictwem prof. M. Zdziechow- 
skiego i „Towarzystwo słowiańskie", nrządzają 
Ill-cie zebranie członków w sali 66, Coll. Nov., 
w piątek dnia 17 b. m. o godz, 6 wieorór. 
Dyr, Roman Zawili ński wygłosi referat p. t. 
„Ludność polska na Węgrzech i jej 
Stosunek do Słowaczyzny”. Po referacie 
dyskusya, Wstęp dla członków wolny, dla nie- 
egłonków 20 h, 

Otwarcie Ill. mostu na Wiśle nastąi w po- 
miedziałek dn. 20 bm. o godzinie 11 przed po: 
ładniem. Równocześnie otwartą będzie nowa 
linia tramwajowa „Most III, — Ssiwator*. 

O poprawę stosunków służbowych prakty- 
kantów kancelaryjnych maglstratu. Piszą do 
nas : , 


Praktykanci kancelaryjni magistratu kra- 
kowskiego wnieśli do Presydyam miasta prośbę 
o wyjednanie n Rady miejskiej, by czan prak- 
tyki nieetatewej wliczyła im Rada miasta do 
trzechietniego czasokresu praktyki, wymaga- 
nego uchwałą Rady m, z dnia 23 lutego 1911 
roku do uzyskania posady urzędników kance- 
laryjnych Magistratu s XI klasie rangi (asy- 
stentów). 

Spodziewamy się że Rada m, uwzględniając 
wieloletnią i nienaganną pracę, jakoteż niedo- 
stateczne uposażenie materyalne tych funkcyo- 
narynszy gminy, przychylnie przyjmie przed- 
stawione przez Prezydenta wnioski, tem więcej, 
że właśnie kilkannście posad asyntentów pozo- 
staje wolnych, 

„Opłatek" w „Gwieździe" krakowskiej odbył 
aią w nbiegłą niedzielę przy licznym udziale 
członków ze sfer rękodzielniczych. Nastrój se- 
brania był bardzo podniosły, zwłaszcza, iż na 


uroczystość przybyło kilku powstańców z 63 r. 


Pierwszy przemówił X. Staich, wzywsjąc do 

ania na truadnem obecnie stanowisku o- 
bywatela-Polaka. Następnie przemawiało wielu 
s obecnych rękodzielników, a mowy te owiane 
serdecznem narodowem ciepłem dobitnie chara- 
kterygowały patryotyczny nastrój, jaki ożywia 
ducha naszogo mieszczaństwa, 

Wśród licznych życzeń świątecznych otrzy- 
mała „Gwiazda” także życzenia od X. biskupa 
Bandurskiego, 

Uwag! reportera balowego. Lichy w tym 
roku jest karnawał. Kupcy bławatni skarią śię, 
ła wszystkie rękawiazki, wstążki, tiule i baty- 
sty zostaną im na przyszły rok. Sale balowe, 
choć nie świecą pustkami, bo ochotnych do 
tańca nigdy nie braknie, jednak tego roku co- 
kolwiek mniej barwny i mniej bogaty przed- 
stawiają obraz. 

W ubiegłą Sobotę postanowiłem zrezygno- 
wió s wszelkich t. SW. wielkich balów, a pójść 
g? wieczór tańcujący, może mniej skromny, ale 


pantominę z czasów rycerstwa średniowiecznego pt. 


„Uśpiony herkules*, W programie obecnym wystąpi 


również niezrównany Wyrwicz, który pokaże „Do- 
rożkarza krakowskiego 
tografy i piątą koncesyę na nowe kino. Nadto wy- 
stąpi jeszcze balet hiszpański „La Malotta*, Błyska- 
wiczna malarka iłustrująca znakomicie pieśni ludowa. 
W kabarecie odśpiewa p. Borowska szereg nowych 
piosnek kabaretowych, jak I również p. Felice. Do- 
kończy programu humoreska pt. „Grzmot w kuchni“ 


r 182“ oraz nasze kinema. 


z życia naszych sług krakowskich. 

Psdojrzani. Wczoraj aresztowała policya znanego 
i wielokrotnie już karanego Franciszka Urbanika,,. w 
nowem ubraniu, 

Również aresztowano jakieś indywidynm zaopa 
trzone obficie w wytrychy i dyament do rznięcia 


szkła. Indywidyum to biy. się za Józefa Świetow- 
skiego z Gołonogs, Król. Pol. 


Zuaszsa kradzisż. Do mieszkania F. P. przy ulicy 


Szlak 1. 57 włamali się wczoraj nieznani sprawcy i 
skradli kasetkę żelazną, w której znajdowały się trzy 
książeczki kasy oszczędności, los państwowy amorty. 
Rok sĄ z r. 1856, 230 K gotówką i dwa złote pier- 
cionki. 


Niendsło wismanio. Do mieszkania Bronisławy 


Schmiedling przy ul. Librowszczyzna Ł 6 dostał się 
wozoraj nieznany włamywacz i nie mogąc otworzyć 
aip do pokoju, zaopatrzonych w specyalny zamek, 
zbiegł. 


Pogoda. Dnia 14 stycznia termometr do- 


szedł od — 8.2 do — 6'2 C, — barometr pod- 
nosił się. 


Dnia 15 stycznia o godzinie 7 rano stan 


barometru 750'7 mm, — termometru — 14'3 O, 
wiatr: wahodnio-północno-wsshodni, 


Stan pegody w Zakopanem. (Informacya 
Zwiąsku turystycz.). Dnia 15 stycznia Oiepłota 


najwyższa — 99° Cels., najnikaza — 13:10 O, 
Ciśnienie powietrza 689. — Kieranek wiatru 
wschodni, 
Snieg leżący snchy. 


Prognoza: mroźno, zachmurzenie, 


Kronika zamiejscowa. 


Stronniotwo katolicko narodowe we Lwowie 
odbyło w poniedziałek w nzkole Mickiewicza 


zgromadzenie przedwyborcze. Po wysłuchania 


sprawozdania radnych s działalności w Radzie 
miasta i omówieniu zytnacyi wyborczej, uchwa- 


lono rozwinąć jak nejintenzywniejszą agitacyę 
Za listą Stronnictwa i uchwsloBo jednomyślnie 


następującą rezolusyę: Zgromadzenie przedwy- 
borcze Stronnictwa katolicko-narodowego potą- 
pia napaści osobiste w walce wyborczej wogóle, 
a w szczególności ataki osobiste atronnictw o- 
pozycyjnych przeciw zasłużonemu prezydento- 
wi Nenmannowi, 


Z Towarzystwa nauczycieli szkół wyższych 
komanikoją nam; 

Zarząd Główny Towarzystwa Nauczycieli 
Szkół Wyższych odbył w niedzielę 12 b, m. III 
plenarne posiedzenie przy udziale delegztów 
calego krajo. W pierwszej części posiedzenia, 
poświęconej sprawom adminietracyjnym i finan- 
sowym, przyjął Zarząd główny nprawozdanie s 
czynności Wydziału ściślejszego | sprawozdanie 
z obrotu kasowego I rnehu członków, których 
liczba wynosi obecnie 2145, przyjął budżet To- 
warzystwa na rok 1913, wykazujący w funda- 
szn obrotowym w dochodach i rozchodach o- 
krągło 329.000 koron i uchwalii szereg nowych 
wydawnictw, między innemi wydanie książki 
dla młodzieży pt. „Urywki s pamiętników po- 
wstańców r. 1863. Gawędy obozowe dla bar- 
cersy, „jako hołd Towarzystwa”, złożony boha- 
terom ostatniej naszej walki o niepodległość, 

W drugiej części posiedzenia, poświęconej 
sprawom szkolnym i zawodowym, uchwalił Za- 
rząd główny T. N. S. W. wnieść memoryał do 
Rady Sskolnej krajowej w Sprawie przypusz- 
czenia hospitantek do zakładów rządowych w 
takiej ilości, jaka zostaje wolna po przyjęciu 
wzsystkich uczniów publicznych oraz w Sprawie 
przemienienia szkoły wydziałewej św. Schola- 
styki w Krakowie na gimnazyum realne żeń- 
skie, W dalszym ciągu z przykrością przyjął 
do wiadomości skreślenie z budżetu kraju 8 i 
pół miliona koron, przesnaczonych na Snbwen- 
cyo dla prywatnych szkół, burs, itp. Zakłady 
te wstawiły już odpowiednie kwoty w swój 
budżet i obecnie będą narażone na duże tru- 
dności finansowe. Przechodząc do spraw zawo- 
dowych !uchwalił ssrząd przedłożyć memoryal 
Prezydyum Rady SŚskolnej krajowej oraz oSo- 
biście p. Namiestnikowi s powodu zbyt powol- 
nego toku czynności administracyjnych w Ra- 
dzie Szkolnej krajowej, który sprawia, ża pro- 
fezorowie nieraz po trzy miesiące czeksją na 
należne im remuneracye lab inne należne im 
pobory. r 

Prezydyum Kraj. Komitetu wiecu naucz. na 


GŁOS NARODU s dnia 16 Stycznia 1913. 


onegdaj odbytem posiedzeniu, uchwaliło, ze 
względu na zbliżającą się sesyę Sejmu, który 
ma być zwołany s początkiem lutego, wezwać 
Komitety powiatowe do czynności, by na każde 
wezwanie Kraj. Komitetu wykonawczego były 
gotowe spełnić jego polecenia. Przeprowadzenie 
bowiem postulatów nauczycielskich wiele będzie 
zależało od karności i sprawności Komitetów 
powiatowych w prowadsonej akcyi. Szczegółowe 
instrukcye zostaną wysłane w odpowiedniej 
chwili przez Sekretaryat Kraj. Komitetu (Lwów, 
Słodowa 7), 


Grożba strajku szkolnego dzieci polskich w 
Pol. Ostrawie. Donoszą s Pol. Ostrawy: 

Rodzice polscy w Polskiej Ostrawie już 9 
rok kołatają © ugminnienie tutejszej szkoły 
polskiej, utrzymywanej kosztem niezmiernie już 
obarczonego Społeczeństwa polskiego. Przycze- 
kano im ostatecznie przyjęcie szkoły, przyrze” 
czeń tych jednak nie dotrzymywano, prowoku- 
jąc strajki szkolne, zażegnywojąc je nowemi 
obietnicami, których naturalnie nie dotrzymy- 
mywano. 

Z początkiem roku szkolnego 1912/13 — 
miało się wrażenie — że sprawa ostatecznie 
załatwioną została, Rada szkolna okręgowa we 
Frydku taką przynajmniej zrobiła nam nadzie- 
ję, wpisy przeprowadzono już niby do azkoły 
publicznej. Okazało się jednak, żs słowiańska 
braterskość czeskiego Wydziału gminnego szko- 
ły tej dać nam nie chce i stanęliśmy znów 
wobec orzecha, którego boją się nawet władze 
szkolne. 

Konnekwencyą ciągłego iekceważenia żądań 
ludności polskiej było odbyte zgromadzenie po- 
ufne rodziców polskich w Polskiej Ostrawie 
w dnin 12. b. m., na którem achwalono nastę- 
pującą, chyba dosyć wyrsźną rexolucyę : 

„Rodzice polscy w Polskiej Ostrawie zebra- 
ni na poufnem sgromadzeniu w dniu 12. sty- 
cznia, uchwalają, co następuje: 

Ponieważ od załatwienia sprawy sakoły pol- 
skiej w Polsklej Ostrawie przez Radę szkolną 
okręgową, krajową, jak i Ministeryam tupły- 
nęło kilkanaście! miesięcy, a kilka miesięcy od 
wydania (reskryptu Rady szkolnej okręgowej 
we Frydku, w którym polecono Wydziałowi 
gminnermu w Polskiej Oatrawie, by z dniem 15, 
września 1912 przejął istniejącą prywatną szko» 
łę „Macierzy szkolnej dla Ka. Cieszyńskiego" 
w Polskiej Ostrawie na etat gminny, a) do- 
tychczas tak Wydział gminny Pol. Ostrawy, 
jako też miarodajne władze; Btarosttwo powia- 
towe we Frydku, jako organ wykonawczy Rady 
szkolnej okręgowej, — Rząd krajowy, Jako or- 
gan wykonawczy Radsy szkolnej krajowej, nig- 
mniej i Wydział krajowy Śląski nic pozy- 
tywnuego nie zrobiły, aby sprawę ngminienia 
szkoły polskiej w Polskiej Ostrawie załatwić, 
przeciwnie Wydział gminny w Polskiej Ostra- 
wie sprawę tendencyjnie przeciąga, ntarając się 
załatwienie jej przewlec jak najdłużej, — zwa- 
żywszy wrerzcie, że wiełokrosne deputacye i in- 
terwenóye tak w Wydziale gminnym, jak sta- 
rostwiepowiatowem we Frydku, niemniej w Rzą- 
dzie krajowym i Wydziale krajowym w Opawie 
nie dotychczas nie pomogły, rodzice polscy 
uchwal ją Solidarnie na znak protestu przeciw 
niesłychanemu i barbarzyńskiemu pokrzywdze- 
nin prawa Indności polskiej, względnie rodzi- 
ców polskich w Polskiej Ostrawie, obowiązują- 
cem zarządzeniem władzy na korzyść rodziców 
rozstrzygniętego, z dniem 20. stycznia 1913 nie 
posyłać więcej swych dzieci do nzkoły polskiej 
w Polskiej Ostrawie i zdecydowani są strajk 
szkolny tak długo kontynuować, dopóki wre- 
szcie przez ugminienie zzkoły polskiej nie sta- 
nie się zadoŚ6 nrosłemu w moc prawną xzarzą- 
dzeniu okręgowej Rady szkolnej we Frydku*. 

Z rezolucyi tej wynika, ża itak Wydział 
gminny w Polskiej Ostrawie, jak władze sskol- 
ne, wymienione w rezolucyi, lekcewsżąc sobie 
uzasadnione w myśl nstawy Żądania ludności 
polnkiej, odnośnie do ngminienia tamtejszej 
szkoły, biorą na siebie odpowiedzialność za Spro- 
wokowany strajk, 

Oświęcim czy Auschwitz. Pissą do nas: 
Austryacka biurokracya w żaden sposób nie 
może przełknąć polskich nazw, naszych miej- 
scowości mimo tego, że dawniej spreparewane 
przez niemisckich i czeskich urzędników wyra- 
żenia zostały sniesione. Oficyalnie, a raczej 
teoretycznie znikły Nenmarkty, Neu, Sandezy, 
Saybnsche, Andrichauy i t. p., w rzeczywistości 
jednak te nazwy horendalne w dalszym ciągu 
spotykamy w spisach kolejowych, pocztowych, 
ba nawet na piecrątkach pocztowych. Biuro 
statystyczne przy ministerstwie handlu nie może 
również nauczyć się, że niema i w Galicyi miej- 
scowości Anschwitz, ale jest tylko i jedynie 
Oświęcim. Używanie w red. wydawnistwo 
„Soziale Ńundschan* nazwy „Auschwits* jest 
dowodem lekceważenia nietylko odnośnych na- 
kazów władz, ale i naszego narodu, 


Z ruchu robotniczege w Andrychowie. Piszą 
do nas s Andrychowa: Do szeregu istniejących 
w naszem miasteczku stowarzyszeń przybyło 
nowe, bardzo potrzebne, mianowicie stowarzy- 
szenie pracownie fabrycznych „Oświata i praca“, 
Inicyatorem założenia tego Stowarzyszenia jest 
miejscowy katecheta X. Kasprzyk, który na 
poln praey społecznej, zwłaszcza pracą dla do- 
bra ludności robotniczej, zyskał sobie u nas 
zasłużone uznanie i wdzięczność, Pierwsze wal- 
ne zgromadzenie „Oświaty i praca" odbyło się 
w niedzielę 12 bm. Do bardzo licznie zebranych 
robotnie fabrycznych przemówiła gorąco i ner- 
decznie p. Adela Dsiewicka s Krakowa oraz 
X. Kasprzyk, patron tego nowego stowarzysze- 
nia. Nastąpiły potem wybory pierwszego zarzą- 
du ntowarzyszenia, poczem pieśnią „Do pracy 
niostry* zakończono zebranie, 

Bezpośrednio po zebraniu „Oświaty i pracy* 
odbyło się publiczne zgromadzenie, zwołane przez 
tutejszy chrześć. Związek robotniczy. Zgroma- 
dzeniu przewodniczył X. Kasprzyk, o położeniu 
obecnem robotników mówił p. Puchałka z Kra- 
kowa, 

Odśpiewaniem kolend i pleśni narodowych za- 
kończyło się to zebranie. 

Wieczór kolend. Piszą do nas z Mielca: 

Młodsież tut. gimnazsynm nie szuka emocyj 
szkodliwych, lecz zato często urządza wieczor- 
ki piękne. I tak przed świętami urządziła pię- 
kny wieczorek kn czci Skargi, zaś w niedzielę 
12 bm. wieczór kolend, Wrażenie ogólne było 
bardzo dobre, chóry męskin śpiewały pięknie, 
muzyka grała wcale dobrze. 

Egzamin kwalifikacyjny dla nauczycieli szkół 
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ludowych pospolitych przed komisyą egzamina- 
cyjną w Jaśle rozpocznie aię dnia 17 lutego 
br. Termin wnoszenia podań do 10 latego. 


„Mort aux Arangers !“ Jak się dowiadujemy 
z korespondencyi p. W. Gąsiorowskiego, zamle- 
szczonej w „Kuryerze Warszawskim" w roku 
obecnym rząd francuski odmówił subweneyi pol- 
skiej szkole dla dzieci emigrantów naszych w 
Paryża, znanej pod nazwą Batignolskiej, od 
dzielnicy, w której się znajduje. Rząd cofnął 
zapomogę, wypłacaną w szkole polskiej od lat 
kilkudzieaięcin. Wprawdzie zapomoga ta, nie- 
gdyś bardzo hojna, kurczyła się, zmniejszała, 
ale jeszcze czyniła okrągłą sumkę — 7 tysięcy 
franków rocznie, ale pozwalała. łączyć końce 
budżetu. 

P. G. pisze: „Niełaska zatem, czy może 
tylko zerwanie stosunkn z niemiłą lab niedo- 
godną pupilką ? Na to odpowiedzi są różne, — 
A więc, według jednych, — rząd Rzeczypospo- 
litej wielokrotnie usiłował zerwać węzły ze 
szkołą polską, ulegał atoli zabiegom kilka wy- 
bitnych osobistości, których tym razem zabra- 
klo ; nakoniec, według jeszcze innych, szkołę 
poczytano za zbyt błachą, względnie do liczby 
uczniów, aby na pomoc pieniężną zasługiwała. 
Ponieważ atoli liczba uczniów szkoły Batignol- 
skiej, od r. 1877, trwa niezmiennie w granicach 
od 40 do 50 — przeto bezwątpienia przyczyny 
niełaski należy szukać w tym nastroju francu- 
skim, który co chwila unika wyrazu „polonais“, 
należy go łączyć bezpośrednio z tą wynalazczo- 
ścią sławetnego p. Tardieu s „Le Temps“, z tą 
perfidyą, wrażliwego na brzęk złota dziennika- 
rza francuskiego, który ukuł aż nowy wyraz, 
byle jaknajrzadziej wymawiać imię polskie. 

Tak, p. Tardieu poszedł już śladami p. Pa- 
riszkiewisza, dla p. Tardieu Polacy zwą się 
„alłogónes*, są Już i dla „półoficyalnego orga- 
na“ francuskiego „inorodcami* i to wbrew i 
naprzekór duchowi języka | > 

„Tempora mutantorl“ A więc i „Le Temps“ 
zapomina, łe począł się z Charles Edmonda, że 
założył go Polak z krwi i kości, Chojecki, że 
Chojecki dźwignął go na stanowisko miarodaj- 
nego organu”, 

Zgon połskiego emigranta. W Paryża w schro- 
nisku Św. Kazimierza, dokonał żywota śp. Jan 
Mieczysław Messyna- Łuczyński, 90-letni ntarzec, 

eden z najstarszych członków emigracyi. Sp. 
Łuczyński był synem obywatela ziemskiego na 
Podolu i żołnierza napoleońskiego. Bnrza wy- 
padków roků 1863 zagarnęła Łuczyńskiego i po 
wielu ciężkich przeprawach, zapędziła nad Bo- 
sfor. Łuczyński był następnie adjutantem słyn- 
nego Keryma baszy, głośnego dowódcy w woj- 
nie r. 1876—77; uwięziony razem z Kerymem 
baszą i s nim razem uniewinniony z pod sa- 
rzutu zdrady stanu, Łuczyński opnścił służbę 
tnreską i osiadł na emigracyi w Paryżu. 

Kto jest przodkiem ? W rosyjskiem ministe- 
ryum spraw wewnętrznych rozpatrywano kwe- 
styą, kogo należy rozumieć pod wyrazem „pizo- 
dek“ przy stosowaniu nkazu s r. 1906, dają- 
cego prawo porzucenia prawosławia. Otóż we- 
dług ogóinej myśli prawa rosyjskiego o smia- 
nach wiary przez wyraz „przodkowie* należy 
rozumieć tylko tych przodków linii wstępnej, 
których dana osoba pamięta przy życiu I z któ- 
rych strony możliwym był wpływ moralny na 
daną osobę, a mianowicie rodziców, dziadków i 
babki obojga linii, zaś dawniejszych przodków 
można wskutek tego brać pod uwagę tylko w 
tym wyjątkowym wypadku, kiedy, zgodnie z 
warunkami danej rodziny, oni (dawniejsi przod- 
kowie) mogli wywierać wpływ moralny na 080- 
bę, porzucającą prawosławie, wpływać na jej 
wychowanie religijne. 


Z dziedziny wojskowości. 


Ostrzeżenie przed zbliżaniem się do fortów. 
Z powodu.nowego wypadku zastrzelenia czło- 
wieka przez warto wojskową we wschodniej 
Galicyi, komenda krakowska jeszcze raz zwra- 
ca Się do publiczności z ostrzeżenietn, aby nie 
zbliżała się do fortów, a ewentualnie, gdy ktoś 
nieopatrznie wejdzie w rejon fortsczny, na we- 
zwanie straży „halt“ — (stój), należy w. tej 
chwili aię zatrzymnć i dać wyczerpujące wyja- 
śnienia. 

Z armii. Pałkownik Zygmunt Micewski, 
dotychczasowy dowódca 11 p. ułanów miano« 
wany został dowódcą 9 bryg. kawaleryi. 

— Ministerstwo wojny, oraz ministerstwa : 
obrony krajowej i honwedów postanowiły spra 
wió dla wszystkich żołnierzy ciepłe kaftaniki. 
Jestto godne pochwały zarządzenie, ponieważ 
żołnierze nasi, z wyjątkiem kawalerzystów, Bą 
podczas zimowej pory zbyt lekko ubrani. 

Nowe pole lotnicze pod Sarajewem. W naj- 
bliżssym czasie urządzone ma zostać pod Sa- 
rajewem, na placu wyścigowym, dotykają- 
óym parku Iiidze, obszerne pole lotnicze, Zna- 
czenie tego pola jest bardzo doniosłem, ponie- 
waż będzie się na niem znajdowała stacya lo- 
tnicza, najdalej wysunięta na południe mo» 
narchii. 


Że świała kałolickiege. 


Archidyecezya warszawska w cyfrach. — 
Podług spisu duchowieństwa rzymsko - kato- 
lickiego na r. b. archidyecezya warszawska po» 
siada : 

Dekanatów 14, kościołów parafialnych I. kl. 
12, II. kl. 18, III. 260. Kościołów filialnych 50, 
kościołów klasztornych 6. 

Księży świeckich w archidyecezyi jest 598, 
w tem nowowyświęconych 13. Księży zakonnych 
(kapncynów), przebywających w klasztorze w 
Nowem Mieście 12. Księży sakonnych przy ko- 
ściołach parafialnych i filialnych 3, przebywa” 
jących poza klasztorem 4, ogółem 19. Zakonnie 
w całej archidyecezyi jest 402. Alamnów w somi- 
urryum metropolitąlnem warszawskiem jest 126. 
W rzymsko-katolickiej Akademii denchownej w 
Petersburgu 7. 

Wiernych płei obojej w Warszawie 414,710, 
na prowincyi 1,552.187, razem 1,966,897. W r. 
s, liczba wiernych w całej archidyecezy! wyno- 
siła 1,8656.110, zatem na rok bieżący zwiększyła 
się o 101.757. 


Str. 8. 


Prośba. Biuro Wydawnieze „Krakowskiej 
Delegacyi Towarzystwa wzajemnej pomocy u- 
czestników powstania z r. 1863/4 wydawszy w 
BO-tą rocznicę powstania znaczki Jubileuszowe, 
zwraca się s prośbą do Towarzystw, instytu- 
cyi polskich i życzliwych osób o łaskawą po- 
moc w rozpowszechnieniu tych znaczków. — 
Znaczków tych na żądanie dostarcza się również 
w osobno na ten cel wykonanych kopertach, 

Zamawiać można w Biurze Wydawniczem 
Krakowskiej Dosiegacyi Towarzystwa uczestni- 
ków powstania z r. 1863/4 w Krakowie, ulica 
Długa 10. 


Zmarli. Stanisław Roman, b. właściciel 
księgarni, założyciel i redaktor gazety „Piel- 
grzym* w zaborze pruskim, b. prezes Towarzy- 
stwa „Ogniwo“ w Gdańskn, urodzony w r. 1842 
w Qniewkowie na Kojawach umar? 12 stycznia 
1913 roku po ciężkich cierpieniach w Dąbrówce 
ped Lwowem. 


Repertuar teatra miejskiego w Krakowie. 


Sroda. „Possłna wdowa“ (Mistress Dot) komedya 
w 3 aktach W. Somerset Mangham, przekład B., Cór- 
czyńskiego. 

Czwartek. „Peer Gynt", poemat dram. w 5 ak- 
tach H. Ibsena, przekład J). Kasprowicza, muzyka 
Edw. Griega. Ceny popularne. 

Piątek. „Posażna wdowa”. 

Sobota. „Kobieta i pajac“, sztuka w 4 aktach 
Piotra Lonys i P. Frondaile. 

Niedziela popol. „Betleem polskie“. Ceny sni- 
żone do połowy. 

Niedsiela wieczór. „Kobieta i pajac“. 

Poniedziałek. „Dobrze skrojony frak“, kroto- 
chwila w 4 akt. Gabryela Drógeły. Ceny popularne. 

Wtorek. „Lici liście z drzewa...“ Oxrtery strofy 
krwawej pleśni Józefa Wiśniowskiego. — Wroczyste 
przedstawienie ku uczoseniu 50-letniej roczniey po- 
wstania 1863 r, 

„lici liscie z drzewa...". 

Czwartek. „Lool liście zdrzewa...." 


Powszechne wykłady uniwersyteckie. 


W auli I. szkoły realnej przy ul. Studenckiej, godz. 
6 wieczorem. Wstęp 10 k. 


Środa 15, czwartek 16, piątek 17, sobota 18 bm. 
Prof Angust Sokołowski: „O powataniu styczniowem 
1863 r.*, (4 wykłady). 

Poniedziałek 20, wtorek 21 bm. Dos. Uniw. Jag.: 
Dr Ludomił Sawicki: „Przyrodzone siły Polski". (2 wy- 


kłady). 

AA 23, czwartek 25, piątek 24, poniedziałek 
27, wtorek 28, środa 20, czwartek 30 bm. Prof. Uniw. 
Dr Stanisław Kutrzeba: „Ustrój Litwy do Unii Lubel- 
skiej“. (7 wykładów). 

Piątek 31 bm. poniedziałek 3 Intego, wtorek 4 
lutego. Prof. Jan Paczowski: „Promionie widzialne i 
niewidzialne". (3 wykłady). 


Teatr świetlny „Ucleoba” Starawiśina 16. 


Od piątku dnia 10 bm. do soboty dnia 18 bm.: 
1) Dramat „Monte Christo“, osnuty na tle słynnej 
fantastycznej powleści Aleksandra Dumasa (film pu- 
szczony w obieg od 3 bm.). 2) „W Alpach“, zdjęcie 
z natury. 8) „Doświadczenia wytrzymałości metali'', 
naukowe. 4) „Kuryer wojskowy*, dram. ameryk. 5) 
„Kalążę Pan“, zabawna komedya. 6) „Bokser“, humo- 
eska. 7) „Najnowszy Przegiąd Tygodn.", 

a go 5 espia od é do wpół do 11, Niedziela od 3 

o il. 


Ze sportu. 


K. T. T. N. w Zakopanem. W niedzielę 10 
b. m, o gods. 4 popol, odbędzie się w lokala 
Wgo Karpowicza Walne Zgromadzenie Zako- 
piańskiego Koła, Tatrzańskiego Towarzystwa 
Narciarzy, z następującym porządkiem dzien- 
nym: 1) Sprawozdanie Wydziału, 3) Wnioski i 
interpelacye, 8) Wybór nowego Zarządu. 

W razie braku kompleto następne Walne 
Zgromadzenie odbędzie się tegoż dnia o gods. 
4'80 popol. bez wsględa na ilość członków. 


Nauka, Literatura, Sztuka. 


Konferencya O roku 1863. W sali Starego 
Teatro odbędzie się w piątek dnia 17 b. m, o 
godz. 6 popol, odczyt Adama Grzymały-Sie- 
dlęckiego p. t.: „Rok 1863 w literaturze 
piękna“. Temat i osoba prelegenta, znanego 
krytyka literackiego, czynią z prelekcyi jedną 
s atrakcyj obecnego Bezonu odczytowego. — 
Po wygłoszenia swego odczytu w Krakowie, 
prelegent powtarza go we Lwowie, Warszawie, 
Łodzi i Poznania, 

Bilety nabywać można w księgarni S. A. 
Krzyżanowskiego. — Ceny biletów: 4 K (rząd 
1—3), 3 K (rząd 4—6), 2 K (rząd 6—12), 1 K 
(rząd 18—20). — Część dochodu przeznaczono 
na kolonie wakacyjne dla pracownice zatrudnio- 
nych w zakładach przemysłowych i handlowych 
Krakowa i Podgórza. 

Wystawa „Sztuk!“. Dzisiaj przedpoładniem 
opracowano ostateczne szczegóły urządzeniu wy- 
stawy i nkończono wszelkie przygotowania do 
jutrzejszego otwarcia, 

W wystawie biorą udział naatępający arty- 
bei: T. Axentowicz, O, Boznańska, St. Czajkow= 
ski, X. Dunikowski, J. Fałat, St. Filipkiewiez, 
G. Gwozdecki, V. Hofmann, Wł. Jaroeki, St. Ka- 
mocki, R. Kramsztyk, L. Machalski, A. Marko- 
wiez, J. Mehoffer, J. Merkel, E. Nadelmann, T. 
Nieniołowski, J. Rubczak, K. Sichulski, Z. Szy- 
dłowska, J. Talaga i W. Weiss. 

Otwarcie wystawy „Sztuki“ nastąpi jatro 
we czwartek dnia 16 bm. o godzinie wpół do 
12 w południe. 

Wystawa licznie obesłana obejmoje ogółem 
obrasy, rysunki i rzeźby 23 artystów. 

Równocześnie w dniu wczorajszym ukończo” 
no opracowanie i zorganizowanie wielkiej wy- 
stawy Sztuki w Poznaniu, której otwarcie na- 
stąpi prawie równocześnie x wystawą krakow- 
ską. 

Muzyczny konkurs. Lwowskie Tow. śpiewa- 
okie „Lutnia" celem uświetnienia zjazdu śpie- 
wackiego, odbyć się mającego w jesieni b.r, w 
50-letnią rocznicę powstania z r. 1863 ogłasza 
konkure na kompozycyę o temacie swojskim, 
możliwie ludowym, napisaną na chór mięszany 
z akompaniamentem orkieatty lub przynajmniej 
fortepianu z ewentualnymi natępami solowymi. 

Za najlepszą pracą poleconą przez jury do 
premiowania wypłaci lwowska „Lutnia” nagrodą 
gotówką w sumie czterysta koron. 

Depuszczonymi będą do tego konkursu je» 
dynie kompozyżorowie narodowości polskiej i 
utwory oryginalne, dotąd nigdzie jeszcze nie- 
wykonywane ani niedrukowane, 


Program od wtorku 14 do piątku 17 stycznia 1919. 
1) Tydzień nowości Pathego (aktualne). 2. Awanturnicza przygołla (komiczne). 


wzrusza 
« arę 


mie rdzewieje (humoreska).. Jogo najciężs la C- 


Str. 4, 


Godłem opatrzone msnnskrypta przesłać 
należy towarzystwu |śpiewackiemu „Lutnia* 
na ręce prezesa telże Dra Karola Czernego wo 
Lwowie, piac Bernatyński 10 najdalej do 31 
marca 1913 z uwazą ma nagłówku przesyłki 
„Utwór konkursowy”, 


E EE 
Dział skaucmiczny. 


Oszczędności czeskie 


Z początziem każdego roku dzienniki cze- 
skie w swych działach ekonomicznych zesta: 
wiają ogólne bilanse zcentralizowanych ban- 
ków, jak również pojedynczych, czeskich 
instytucyj finansowych. W kilkudziesięciu 
wierszach zestawiony jest z dokładnością 
majatek narodowy czeski, jego cszcaędności, 
Jak również i wazelkile wahania, jakie wno 
szą wiry zolityczne, Fundamentalniea silny, 
wiekowy dorobek ekonomiczny oparty na 
oszczędzościach mas, mie ucierpiał tak do- 
tkliw:e, jak winnsch krajach, niebywałe przesi- 
lenis finansowe, nie wywołało katastofalnych 
objawów, które znamiennie występują tam, 
gdzie za podstawę do rozwoju ekonomiczne- 
gu użyty był kapitał obcy. 

Wykaz oszrzędności czeskich z dniem 31. 
grudnia 1912. 


Zemska banka. . . . K 113,289.503 — 


Ziwnosteneka banka. „ 108,479.388.01 
Ustredni banka ces. spori- 

telem . -. . . « . « „w. 81,449.912.40 
Ceska prumyslowa bauka „  58,117871.01 
Prazska uverni banka . „  42,802341,— 
Zaloz. uver. ustav Hrudec 

Kal. ....1.% 0. 7,» -38,28900035,— 
C:ska banka v Praze . „ 19626501.18 
Pozemkowa banka „ 12,376 400.74 
Agrarni banka. . „ 5,613.910.19 
Banka „Bohemia”. o 2.511 253 23 


R:zem K 482,566 381 76 


Z końcem listopada 1912 suma Oszczę- 
dności wynosiła: K 503,542.228.77, zatem 
w grudniu ubyło wkładek: K 20,975 847,01. 
Z powodu wycofania ich tak przez ogólny 
zastój ekonomiczny, wywołany wypackami 
bałkańskimi, jaz również z powodu paniki, 
wytworzonej przez częściową mobilizacyę. Zna 
czny ubytek wkładek w ciąg: grudnia r. 1912 
przedstawia aię następująco: 


Ustredni banka ces. sporite- 

len. 33%. « „AWG: 
Zemska banka . . . . . 
Zalomui uvervi ustav v Hra 


9.593:759.88 
4713.774 — 


dci Krał. . . . . „ 2214425. —- 
Zivnostecska banka . » 2 203.563.46 
Ceska prumyslova banka . „ 155424380 
Ceska banka. . . . a ię 67172025 
Prasska uvorni banka e 212 991. — 
Pozemkovwa banka . A 146 999.71 


Razem K 21.314477.10 


Zaś prsyrost wkładek w tym samym mie- 
atiącu wykazują: 
Agrarni banka . . . . . K 313.949 92 
Akciova banka „Bohemia” . „ 24.680 16 


Razem K 338.630.09 


Zważywszy, ś9 wkłady u góry zestawio- 
wionych banków wynosiły z dniem 31. gru- 
dnia 1911, 512 milionów 707.741, zatem uby- 
tek w roku 1912 wynosił K 30,141.359 24 
Wycofywania oszczędności cdhywało się ró- 
wnież w niemieckich instytucyach w Cze- 
chach, Centralny Związek niemieckich kas 
oszrzedrości wykazuje w miesiącu grudni» 
6184741 ubytków w oszczędnościach. We 
wszystkich bankach pragskich tak czeskich 
jak i niemieckich suma oszczędności wyno- 
siła w miesiącu grudniu 1912, 29'/, miliona 
Koron. ©. K. Pocztowa Kasa Oszczędności 
w Wiedniu wykszuje w tym smutnym mie- 
siącu 12 mi. Kor. ubytku. 

Notując tecyfry z organu czeskiego „Ven- 
kov“ należy ze smutkiemfskonstatować, że 
pomimo katastrofalnych objawów, jakie kraj 
nasz przechodzi, społeczeństwo nasze nie ma 
nawet żadnych danych, które mogłyby po 
służyć za podstawę do scharakteryzowania 
przesilenia | wykazania strat, jakie wywo- 
łała u nas panika wojenua. Jest to dowodem 
braku ogólnej polityki finaasowej Kraju, 
symptomem niekorzystnym dla jego życia 
gospodarczego. 


Rewizya sadu nad Sokratesem? 


Już 2.312 lat czeka Sokrates na rshabi- 
litacyę. Skazany w r. 390 przed narodzeniem: 
Chrystusa na śmierć przez obywatelską ławą 
sędziów w Atenach, nie został dotąd uwol- 
niony od zarzutu bluśnierstwa przeciw bo- 
gom | demoralisowania młodzieży. Oskarży- 
cielami jego byli wówczas: poeta Meletos, 
socyalistyczny mowcx Lykon i garbarz Any- 
tos. Demokracya ateńska wypędziwszy 30 ty- 
ranów Odrazu dała próbę swej mądrości 
i sprawiedliwości: zakazała Sokratesowi na- 
uczać za darmo na miejscach publicznych. 
Sokrates był zbyt prawym, zbyt konsek wen- 
tnym w cnocie, a może trochę naprawdę skła- 
niał się do monoteismu, stał się przeto nie- 
wygodnym dla blagierów i demagogów, rzą- 
dsących Atenami. Qdy zaś nie chciał ani iść 
na wygnanie, ani milczeć, przeto małą wię 
kazoŚcią głogów skazano go na Śmierć. Mę- 
drzec nie chciał uciekać, bo jako dobry oby- 
wateł był zawsze posłusznym prawu. Musiał: 
wiąc wypić cykatę... 

I przeszło 2.000 iat upłynęło, a z Sokra- 
tesa nie zdjęto jeszcze wyroku. Aż przypo- 
mniał sobie obecnie adwokat ateński Para- 
dopulos, że przecie Qreeya nowożytna po- 


winna naprawić błąd starej Hellady. Zdaniem: 


adwokata wyrok na Sokratesa był slama- 


niem ustawy, był zemstą ludu, który niena-. 
widzi? nieustraczonego karciciela występków | 


demokracyi. Trzeba Sokratesa zrehabilitować. 

P. raradopuloa wniósł do Sądu Najwyż- 
szego w Atenach podanie o rewizyę procesu.. 
Wprawdzie wyrok uległ praedawnienin; 
atoli wyższe względy przemawiają za rewi- 


ces 
< A 


zyą, przedewszystkiem zaś honor narodowy 
Greków, do których zaliczał się przecież 
i wielki syn Sofroniska. Powinno się oddać 
Sokratesa napowrót przed ławę przysięgłych 
i według wszelkich formalności proces prze- 
prowadzić. 

Sąd najwyższy podanie o rewizyę odrzu- 


cił. Zdaniem Trybunału Sokrates został przez duj 
bistoryę zupełnie do czci przywrócony icały| nie ma wiadomości o wyniku narad zgro- 
świat czci w nim dsisiaj męczennika i apo- | madzenia narodowego w Konstantyno 
stoła cnoty. Wyroku na papierze nie po-Ipolu. Jest jasnem, że dalsze kroki delega- 


trzeba. 


Szkoda jednak, że do interesującej roz% | delegaci trzymają się zdala od wszelkich u 


prawy nie przyjdzie. Pierwszy proces Sokra- 
tesa był wielką w dziejach Grecyi 1 ludzko- 
ści sensacyą. Cały Świat naukowy grecki 
brał żywy udział w procesie. Platon i Kse- 
nofont uwiecznili go w swych p'smach. „Apo- 
logia" „Kryton“ i „Fedon“ pozostaną nie- 
śmiertelnie sławnemi sprawazdaniami z pro- 
cesu. 


Możeby nowy proces Sokratesa obudził 


podobne zajęcie! Możeby zainteresowanie lu- 
dzkośri, które było tak wislkiem dla proce- 


sów Tarnowskiej i Ste'nheilowej, zwróciło się| mu się bezcelowem, 
w równej mierze do kwestyj tak doniosłych | wczoraj prośbą, 
i poważnych, o jakie potrąca proces Sokra- |Jeszcze parę dni, póki on, Danew, nie otrzy- 


təsa. Możeby sprawozdawcy dziennikarscy 2 
procesu i najwięksi uczeni Świata przeprowa- 
dziś na nowo dyskusyę o sprawach nieśmier- 
telności duszy i wiary w bóstwo, `o podata- 
wach moralności I prawa, o celach filozofii 
i t. d. Na pewien czas ludzkość cywilisowa- 
na zzepomniałaby o ponurych sensacyach wo- 
jennych i kryminalnych i zastanawiałaby się 
nad sobą w myśl sokratesowej zasady: po- 
znaj glebie samego. 

Jedna tylko uwaga: Czy Sokrates został- 
by teraz uwolnionym przez ławę sędziowską? 
Niezawodnie, ale zdajs nam się, że ten wer- 
dykt nie zdołałby mu przywrócić czci. Wszak 
sędziowie przysięgli uwzlniają dzisiaj mor- 
derców, wiarołomców zbrodniarzy, niewątpli- 
wych. Możeby Sokrates nie chciał od ta: 
kiego.sądu rehabilitacyi. 

Uwodzenie młodzieży złemi pismami ina- 
ukami praktykuje się u nas zawodowo. Za- 
den wydawca lub redaktor nie staje sa to 
przed sądem. Jakaż różnica między naszym 
czasem a epuką Sokratesa? O ileż więcej 
dbało o młodzież greckie społeczeństwo! 

Ale Svkrates naprawdę nie potrzebuje re- 
habilitacyi. Zostawmy go w spokoju. Fałszy- 
v NA sądu nie wpływają na wyrok hi- 
storyj. 


aś 
Interwencya mocarstw. — 
Rokowania. 


GŁOS NARODU z dnia 16 Stycznia 1913. 


Giągłe odraczania. wę przyjmowania sił nauczycielskich i sprawy 
Wiedeń. (Tel. wł) „N. F. Presze* donosi, budowy gmachu. 
że nie zapadła jeszcze decyzya co do odja* Obrady Koła polskiego. 
zdu delegatów tureckich z Londynu. Wiedeń. (Tel. wł.) Posiedzenie Koła Pol- 
Rezerwa delegatów tureckich. skiego zwołane zostało na 18 b. m, jednak 
Londyn. (T. B) „Biuro Reutera“ dowia- wiąkszość posłów przybędzie już 17 b. m 


e się, że delegacya turecka wciąż jeszcze wa gdyż odbędą się konferencye 


sowy i sprawy bleżące. 


Mały pian finansowy. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Minister Zaleski przed- 
stawił wczoraj przedstawicielom stronnictw 


cyi zależeć będą od tego wyniku. Tureccy 


roczystości towarzyskich, urządzanych na 
cześć konferencyi pokojowej, (Zgromadzenie 
narodowe, wedle najświeższych wiadomości 
z Konstantynopola, wcale się nie od- 


Anae a O È sokość podatku 1—2 balarze od pu- 
Rokowania rumuńsko-buzgarskie. dełka ma się stosować du jakośsi fabry- 
Londyn. (T. B) „Morning Post* dowiaduje |Katu. Pudełka zawierać beda po 80 wzglę 

się: Na pismo min. Jonescu, doncsząca dnie 60 zapałek. Od podatku uwoln' onym bę- 

Danewowi, że chce opuścić Londyn, zle towar przeznaczony na eksport. Czy- 

ponieważ dalsze pozostawanie tam wydaje|5 ty dochód g tego podatku wyno- 

Danew odpowiedział|Sić będzie mniejwięcej 15—18 milio- 

by Jonescu  pozestał|3ÓW K. 

W- dyskusyi podniesiono także myśl z m o- 


ma uzupełniających instrukeyj z Sofiiļaopolisowania fabrykacyi zapa- 
Joneacu tedy zapewne 


dynie, chyba, że utrzyma od swego rządu 


innne polecenie. 
me od A wi tax , daleko idącą wolność ustanawiania 
Czy zerwanie ? cen artykułu, którego nie można porównać 
Wiedeń. (Tel. wł.) „N F. Pressa* donosi, |3 tytoniem, bo tytoń jest właściwia artyku- 


na to, że byłoby niebezpiecznem dać rządo- 


z Londynu, że del. rumuński Jonescie oświad- |46m zbytku. Także zastępcy rządowi oświad- P 


czyli się przeciw monupclowi. 


Finanse Austryl. 

Wiedeń (Tel. wł.) Konferencya klubów 
wiekszosci w sprawie placu finansowego o- 
pradowała dziś przedpołudniam. Osiągnięto 
Ta „ił garic porozumienie w wielu kwestyach 

Nie doszło jedynie do zgody w sprawie roz- 

; Echa Z Bałkanu. działu mor między kraje a państwo. 
Popołudoiu odbędzie się wspólne posie 
8 Wojowniczość Turoyl. dzenie z człockami Izby panów celem omó- 

Berlin. (Tel. gi niepo » VOSS. Zig wienia spornych punktów. 
ogłasza wywiad z Reszidem bsszą, który 
oświadczył, że wojna jest bardzo możliwa: Burzliwa komisya. 

Turcya nie ustąpi ani na krok. W gwaranoyę Wiedeń. (Tel. wł.) Jutro odbądzia się po- 
mocarstw Turcya zupełnie nie wierzy. siedzenia komisyi .wodao-gospodarczej. Po- 
~- |gledzenie zapowiada się bardzo bu- 


Nie będzie zgromadzenia narodowego. rzłłwie. Prawdopodobnie obrady komisyi 
Paryż. (Tel. pryw.) Dzienniki donoszą | zostaną odroczone na dłuższy czas. 
s Konstantynopola, że w. wezyr Kia- Giełda. 


mil basza odłożył na czas późniejszy zwo- i 
anie zek a narodowego. gdyż zgro- Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiaj na giełdzie był 
madzenie prawdopodobnie oświadczyłoby się| ogólny zastój I spadek kursów. Skcda stra: 
za dałazem prowadzaniem wojny. ciły 13 K. 


czył, że jutro wyjdżdża z Londynu 


Konferencya ambasadorów. 
Londyn. (T. B.) Ambasadorowie mocarstw 
odbędą jutro naradę. 


Mrozy w Wiednia. 


Porządek dzienny posiedzenia Koła obe-| 
muje sprawę uniwersytetu, mały plan finan: | — 


tzw, mały plan finansowy. Przedewssyatkiem | niakowie z Sibioy, 


vrzedłożył projekt podatku od zapałek. Wy |mund Biliński ze Lwowa, 


zostanie w Lon flek, alə myśl ta spotkała się u większości| 
z bardzo stanowczą opozycyą. Wskazywano| Za artykuły 


iee SE 
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króla żądał zupałnego usuni ci 
republikanów. : — 


Preteusye Syryjczyków. 

Paryż (Tel. pryw.) Komitet notablów sy- 
ryjskich uchwalił zawiadomić konsula fraa- 
cuskiego w Bejrucie, że Syrya nie zada- 
wala się reformami i wprowadzeniem. porząd- 
ku do administracyi, lecz praguie autono- 
mii z osobnym księciem na czele. 


od raądów 


A 


Przyjechali do Krakowa. 


HOTEL FRANCUSKL Jórefa Hussowa z có 
Martą x Warszawy, Czesławowie Smolińscy z Patan 
burga, Witold Pronaszko z War zawy, Janowie Gór- 
Artur Tarjan z Budapesztu, Ed- 
Maksymilian Goldberg z 
Warszawy, Jan Kozłowski z Kiassówka (Król Pol- 
skie), Drowa Marya Sabaniew z Odessy, Stanisławo- 
wie Kołakowacy z Warszawy, Helena Micheydn x Qis- 
szyna, Hugo Ziśka s Wiednia, Drow Jadwiga Win. 
klerowa z Aug Dr Kalikst Krzyżanowski ze 
Lwowa, Władysław Żabawski z Cieszyna, Stanisław 
Rostkowski z Warszawy, Maksymilian Wlidrowski z 
Rzeszowa, Emil Urich ze Lwowa, Olga Śtrubarz z 
Cieszyna, 


a m 


LŚ: Fry wadę mA. + 
TON DY 
Nadesłano. 


w tej rubrycz Relakeyo sis 
przyjmuje tadnej odpowledajajnodci, 


Przez lekarzy polecone. 


Gdy dzieci przez niedostateczne lub nieod . 
nie odżywianie, lab też z innych powodów, nra 
rozwijają, wówczas żaden inny środek odżywczy nie 
zasługuje na tyle zaufania, co tranowa Emulsya 
Scotta, która ma tak wielki wpływ na budowę kości 
i rozwój całego organizmu. W Emulsyi Scotta zawar- 
te odżywcze składniki działają dodatnie na roz- 
wój mocnych .i prostych kości, jak i całego organi- 
zmu» tak, że przez używanie jej, dzieci poprzednie 
słabowite i wątłe, w krótkim już czasie wesoło 1 o- 
choczo się zabawiają. Emnlsya ` Sootta smakuje dzie. 
ciom bardzo i z przyjemnością zBżywają ten słodki 
i wygląd śmietanki mający Środek. 


EMULSYA 


aĵ SCOTTA 


d która niemal od lat 40 jest już wprowa- 
deona, polecana bywa przez wielu lekarzy, 
jako środek skuteczny i pod każdym 
względem zaufania godny. 

Cena butelki orygiualnej K *50. — 
Do nabycia we wszystkich aptekach. Za 
nadesłaniem 50 h w znaczkach pocsto- 
wych do firmy: Scott & Bowne, G. m. h. H., 
Wiedeń VIL i za powołaniem się na tę 
EAA nastąpi jednorascwa przesyłka próbna przez 


Stan oblężenia w Konstantynopola. 


Konstantynopol. (Tel. pryw.) Zawieszono 
tu nad miastem stan oblężenia. Również za 


(Talegramy „Głosu Narodu“ s dnia 15 stycznia.) 


Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiaj panują w Wie 
dniu mrozy, jakich od lat.nis pamiętano — 
Rano termometr wskazywał — 15 stopni C. 


8 :Pa hal «I v . 


Wiedeń. (TeL pryw.) Pisma popołudniowe 
dGBOBZĄ, Ź krok mocarstw u Porty 
spodziewany jast jutro, Cały punkt 
ciężkości leży obecnie w Konstantynopolu i 
rogwiązanie sprawy zależy od decyzyi 
Porty. Zgromadzenie narodowe nie zosta- 
ło zwołane adecyzya w tej sprawie sapadnie 
w najbliższych dniach. > 

Dżcyzya w sprawie demonstracyi flot 
przed Konstantynopolem o tyle jest mo- 
żłi wa, że nastąpić ona może, gdy będzie 
szło o ochronę obcych poddanych w 
Konstantynopolu. 


Mota zbiorowa. 


Londyn. (T. B.) „Pres. Association” otrzy- 
mała z sutorytatywnej strony zapewnienie, 
że rząd brytyjski do dziś wieczora nie otrzy- 
mał żadnej oficyalnej wiadomości co do sa- 
miaru państw związkowych, by równocześnie 


>+ 


z notą mocarstw wręczyć Turoyi także wła- 


eng notę. Rówńież wielkim mocarstwom nic 
o tem nie wiadomo. a 

Co się tyczy tego, że wręczenie noty się 
opaźnia, to „Pres. Association“ stwierdza 
na podstawie informacyi s kompetentnego 
śródła, że jakiekolwiekby zmiany nastąpiły 
w stosunkowo drobnych szczegółach noty, 
w ; zaaranżowaniu jej wręczenia nie ma 
żadnych trudności. 

Konstantynopol. (Tel pryw.) Nota państw 
nie została wręczona Porcie, ponieważ nie 


można było dojść jeszcze do porozumienia. 


W dałszym ciągu panuje różnica zdań po- 


miądzy mocarstwami. 


Berlin. (Tel. pryw.) Z powodu opóźnienia 


wręczenia noty wyrażają obawy, czy nota 
aędzle wogóle 
państw bałkańskich eądzą, że wtedy usunęli 
ze siebis wszelką odpowiedzialność za wzno- 
wienie nowej wojny. Mocarstiwa trójporozu- 
mienia podobno chcą, aby nota zredagowana 
była w tonte ostrzejszym I aby dała do zro- 
zumienia Turcyi, że w razie oporu tejże, 
floty,mocarstw wykonają demonstracyę przed 
Konatantynopolem. 


wręczoną. Delegaci 


Sytnacya międzynarodowa. 
Wiedeń. (Tel. wł.) Sytuacya międzynaro- 


dowa. jest dsisiaj bas zmiany. Termin 
wręczenia noty mocarstw jest nio- 


pewny i sprawa jest na razie w za- 
wieszeniu. Rozstrzygnąć termin mają am- 
basadorzy mocarstw w Konstantynopolu. — 
Wiadomość o planowanej demonstracyi flot 
pod Koastantynopolem nie potwierdza Bię. 


Przed ostatecznem zerwaniem. 


Londyn. (Tel. pryw.) Państwa bałkańskie 
nie chcą wziąć na siebie odpowiedzialności 
za zerwanie rokowań pokojowych. Delegaci 
ońwiadczają, że sama. nota państw bałkań- 
skich ma tylko wtedy anacsenie, jeżeli Por- 
ta odrzuci żądania mocarstw. 


Jeszoze jest nadzieja. 


Wiedeń. (Tel. wł) „N. F. Presso“ ogłasza 
wywiad s del. greckim Ntreitem, który o- 
świadczył, że przedwczesną jest wiadomość, 
że rokowania zostały zerwane. u. 

Delegaci bałkańscy odbędą dzisiaj poste- 


dzenie i na niem postanowią, osy należy ro-|w sprawie organizacyl polskiej Akademii gór- 
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kowania zerwać. 
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|a 600 zostało rannych. 
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wieszono dzienniki atakujące rząd. 


W Adryanorolu wszystko dobrze. 

Konstantynopol. (Tal. pryw.) Komendant 
Adryanopola Ssukri-basza donosi, że| 
położenie wojska w twierdzy jest bardze 
dobre, duch również dobry, żywności podo- 
statkiem. l 


Bankrnotwo finansowe Tnroyl. 
Konstantynopol. (T. B.) Trudności fican- 
sowa rządu tureckiego trwają dalej. Płacy 
za grudzień urzędnikom dotąd nie wypia- 
cono 


Znów porażka Czarnogóroów. 


Medyolan. (Tel. pryw.) „Corierre d’ Italia“ 
donosi, że Czarnogórcy nieopodal fortu Trite 
natknęl: na Turków, którzy im zadali ciążkie 
straty, Zginęło 1000 Czarnogórców 


Zżydzony Tomaszów. 
Tomaszów. (Tel. pryw.) Odbył się tu pu- 
bliczny popis tow. giinnastycznego Żydow: 
skiego. Ns urtczyst"Ść stawił wią niemiecki 
Turevarein. Wogólo Tomaszów w ostatnich 
czasach zaczyna przybierać wygląd coraz to 
| bardziej litwacki. 


Nowe wywłaszczenia. 


Kilonia (Tel. pryw.) „Neusta Nachricht“ 
donoszą, få komisyż kolonizacyjna 
zamierza przedstawić rządowi 
pruskiemu wniosek na wywlasz 
czenie dalszych 8 walątków ziom- 
skich. : 


Polskie interpelaocye. 

Berlin. (Tel. pryw.) Polskie Koło parla 
mestarne odbyło dziś swe posiedzenie, na 
którem rozpatrywano sprawę wniesienia in- 
terpelacyi w sprawie wywłasaczenia. Polskie 
Koło parlamentarne uchwaliło wnieść inter- 
pelacyę i jako mowców wybrało pp. WŁ Sey- 
dę i Morawskiego. P, Seydzie poruczono 
postaranie się o podpisy potrzebne pod inter: 
pelacyę. Podobno cantrum podpisze interpe- 


lacyę. 


Podjęcie kroków wojennych. 
Wiedeń. (Tel. pryw.) Wiadomość o zerwa- 
niu rokowań pokojowych przez państwa 
bałkańskie wywołała tu wrażenie, gdyż nie 
ulega wątpliwości, że kroki wojenne 
sostaną podjęte najprzód podCza- 
taldżą. 


Bnłigarska rada wojenna. 
Sofia. (Tel. pryw.) Król Ferdynand u- 
dał się wraz ze wszystkimi ministrami do 
Mustafa Paszy, celem odbycia narady 
wojennej z gen. Sawowem | czterema in- 


0 Jeznitów. 


Berlin. (Tel. pryw.) Na werorajszem po- 
słedzeniu Sejmu pruskiego przyszło da burz 
liwych Scen z powodu wszczęcia dyskuay! 0 
Jezuiltach. Konserwatysta Moltke ostro 
występował przeciw nim, również I Doh- 


Madryt. (Tel. pryw.) Po raz pierwszy Od 
czasów istnienia monarchi! przyjął król Al- 
sydyum Koła polaktego ministerstwo robótjfons na audyeúcyi posła republikańskiego 


b h zwołał 23 bm. konferencyę |Aceratesa. Audyencya trwałatrzy Kwan- 
publicznych zwołało na ią zek i była niejako demonstracyą przeci: 


| wko wystąpieniu Maury, który w IiŚcie do 


Pal a |. 


Akademia górnicza w Krakowie. 
Wiedeń. (T. B.) Wskutek interwencyi pre- 


nlozej w Krakowie, mianowicie chodzi o spra- 
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Za duszę £. p. 


Antoniego Hawełki 


kupca I obywatela młasta Krakowa 


edprawionem zostanie w piątek dnia-17 
stycznia 1913 r, o godzinie 10 rado 


Nabożeństwo żałobne 
w kościele archiprezbiteryslnym N. Maryi 
Panny w Krakowie, na która 3aprasxa 
się Krewnych, Kclegów i Znejomych. 


Dr ADA MARKOWA 


asystentka o. k. szkoły położnych 
ordynuje w chorobach kobiecych i położnictwie 
od 8—4, ul. Wiślna 8, IL p. Tal. 1164. 


t 


że " 


GEMNIE 
izby bandlowt | przemysłowe! w Krakowie. 
z dnia 11 stycznia 1918 x. godzina 1 w poł. 


nymi komendantami arali bułgarskiej. mann. — Bronił Jezuitów centro wie c| =———— = = 7 
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Kuraa są notowane bez kuponu bieżąsazo, któzy s 
asobno obiigza. € 


przywiaszcza sobie postępy 
które chemia spożywcza dla 
kobiet stwarzz. 


Dr. Cetkora proszek do pleczywa po § 
12 h. zastępuje w zupełności droż- 
dże, robi babki torty i różne ciasta, 
wskutek czego ciasto staje się 
pułchne, większe, Bmaczniejsze i 
lekko strawne. 901 

Dr, Oetkera Puddingi po 12 h, z mle- 
kiem gotowane, dają lekkie i tanie 
leguminy dla dzieci i dorosłych. Q 

Er. Jetkera oukler wanilewy ps (2h. p 
służy do waniliowania czekolady, 
herbaty, puddingu, mleka, pod- [Ba 
lowki, kremu i zastępuje cało- | 
wicie wanilię w gtrączkaak. Za- JĄ 
wartość tej pacz5i odpowiada 2-3 RE 
strączków dobrej wanilii, _ 8 

Dekładne recepty Pouczejące na kał- SĘ 


akieelku. — Wezodzięs i we $ 
wozystkich handlach koionlalnych de p 
uakyela. Prospekty darmo! ES! 6 


r. OETKER, Baden: Wiedeń. 


Wyrób krakowski | 


Doskonałe pokrycie 
dachów. 

Lekkie, piękne, nie wymaga 
nigdy reperacji. 
Najwyższy stopień ognio- 
trwałości. 


ASBIT 


łupek asbestowy 


odporny na wiatry i zmiany 


powietrza. 
206 802 


Fabryka lupku asbestowego 
„Asbit“ Spółka z ogr. por. 


Fabryka, ulica Starowiślna 89. 
| Biura centr. ul Starowiślna I. 48. 


LINIA 


HANBURG- AMELYKA 


Regularne przewożenie podróżujących 
znanymi pierwszorzędn. parowcami 


Hamburg-Nowy York 
Hamburg-Filadelfia 
Hamburg-Kanada 
Hamburg- środkow. 

Ameryka 
Hamb.- Wenezuela 
Hamburg Kolumbia 


Hemhurg-Brazylia 
H<-mburg- La Plata 
Hamburg. Arabia 
Hamburg Persya 
Hsmburg-Afryka Bamburg- Kuba 
Hamburg Indie zac | Hamburg-Meksyko 


Astwerpia-Kanada. 


Linia Hamburg-Ameryka prowadzi prawie 
na wszystkich swych nowjor. parowcach 
cztery klasy przewozowe 
I kajuta, JI kajute, III klasa i między- 
pokład. Parowoe Linii Hamburg-Ameryka 
dają przy znakomitem utrzymaniu, prędki 


i wygodny przewóz dla podróżnjących 
w Eajatach, i także dla wychodźców. 


O wyjaśnienia co do przewozu należy 
się zv róció do generalnej reprezertacyi 
liuii Hamburg-Ameryka, W edeń I Köru- 
tnerstr., albo do jej agentur we Lwowie 
Gródecka 95, Czerniowce Herrengas. 16. 


Szkoła tańców | 
Karola Kowalskiego 


v K=akowle, przy ul. św. Tomasza L. 29. 


iypisy na lekcye i komplety przyjmuję 
każ ego czasn; nozo ludzi wazystkich 
kefogoryi pracy I nauki, tworząc jednak 
zeman ęte koła tak pod wzgiędem ioteli- 
gnzyj, jak I doboru towarzyskiego. 

Ddziełam lekcye także w penkyonatzob 
Bivwarzyszeniach i dom ch prywatnych, — 
Ceny umiarkowane i sumienva nnuka gą 
znane P. T. Publiczności. 

Dziękując za dotychczasowe uznanie pro- 
8 :ę JAA o łaskawą pamięć. 

Z głębukim szszo„nkiem 


K Kowalski 


13953 8 


Ekstrakt orzechowy 
do farbowania siwych włosów 


wynalazk a 
lullana Józefowicza, 


perfumera 


Jako nłeszkodliwy Środek kosuety- 
ozny (w jednym fwkonie) nasz Ekstrakt 
uadzje się najleniej do popra- 
wienia barwy włosów apło. 
wiełych, stwych lub rudych 
na kolor 
: brunatny SzEtym I blond : 
NORZE. O SEEN a SR=Go=" SW wyj 


Flakon K. 3, flakonik prób. K. 120, 
Srrzeca: w KRAKOWIE u Reima 
i Sp, J. Hanaka i Sp., JFr. Zopotha 
i Sp. S ornaiSp. i Z. Komorowskiego. 
We LWOWIE: u P. Mikołascha i sp. 
ul. Krpernika L, 1, A. Beacocka w, 
Koperniża L. 5. 


Sa 


Inżynier cho 


na "FARA bez środxów do Życia, uprasza 
na (ej drodze 0 jakakolwiek pomoc. Łaskawe 
datki przyjmuje Administracya Głosu Narodu 


Walne Zgromadzenie członków Towarzystwa zaliczkowego, stowarzyszenia za- 
rejestrowanego z ograniczoną poręką w Zakopanem odbędzie się d. 25. stycznia 
1913 o godzinie wpół do 12 przed południem, na które P. T. Członków | 


Jan Walczak mp. 


aŁOÓS NARODU* g dnia 16. stycznia 1913. 


|| KRAKOWIE UL ŚW. TOMASZA L. 35. 


i TELEFON Ny. 190 b. TELEFON Nr. 190 4. 
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; 
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s g Drukarnia zaopatrzona w wielką ilość czcionek najnow- 
s szego tygu i maszyny pospieszne, prowadzona pod kierow- 
nietwem fachowem, wykonuje wszelkie roboty w zakres 
drukarstwa wchodzące: broszury, czasopisma, cenniki, ka- 
talogi, cyrkuiarze, afisze, bilety wizytowe, zaproszenia ślu- 
bne, układy tabelaryczne różnego rodzaju, zawiadomienia 
żałobne, kartki pośmiertne itd. szybko, starannie i tanio. 


ji -O 


Ogloszenie. 


= 


I 
JE 


* JOSIP BLAHUT 4 
DESENICE 


Towarzystwa najuprzejmiej zapraszamy. 


1. Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia; 

2. Sprawozdanie dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1913; 

3. Odczytanie sprawozdania z lustracyi Związku Stow. zaro- 
bkowych i gospod dokonanej przez delegata Banku kra- 
jowego we Lwowie; 

4. Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej Walnego Zgromadzenia 
z wnioskiem co do udzielenia absolutoryum z czynności 
i rachunków za roku 1912; 

5. Rozdział zysku z r. 1912 na podstawie wniosku Rady Nad- 
zorczej; 

6. Wybór 4 członków Rady Nadzorczej w miejsce ustępujących 
na dalsze trzechlecie; 

7. Wybór 3 członków Komisyi rewizyjnej na rok 1913; 

8. Wnioski, które wpłynęły najmniej na trzy dni przed Wal- 
nem Zgromadzeniu do rąk Dyrekcyi. 


Prezes: 


dostatecznie napałnion 


szki 90x70 cm duże, K. 450,5 5 


Sekretarz: 
~ Walenty Staszel mp. 


ML. BOLESLAW 
Czechy 


Wiele czasu i pieniędzy oszczędza 


każdy kto się sam goli, a nadaje się dotego mój kompiet- 
nie przyrząszony garnitur do golenia nr. 8730 w pięknie 
polerowanej, zamykanej sk:zynce drewnianej, 20 cm. dłu- 
giej, 151/, cm. szerokiej, 6 cm. wysokiej, z lusterkiem do go- 
lenia, wyjmującem się, które zawiera wsze kie przybory 
do golenia. 

1. Jedna dobra brzytwa z l-a goliagskiej stali srebrnej 
4], Bzerokiej, */, wklęsło szlifowana, stosowna do każdej 
brody i gotowa do użytku. 
, 2. Dobry pasek do ostrzenia, 3. Puszka masy do ostrze- 
nia. 4, Puszka antysaptycznego mydła do golenia, 5. Poni- 


klowana miseczką do golenia 6. Pendzel z pouiklowanym trzonkiem, zupełuie 
prima jakości, Tylko koron 5-— tylko. 
Tensam garnitur, lecz brzytwa z przyrządem bezpieczeństwa dla nłewprawnych 
(skaleczenie wykluczone) z objaśnieni:mi koron 560, Nr. 8740. Najnowszy garni- 
tur do golshia zawiera pięknie poniklowany przyrząd bezpieczeństwa do gole- 
nia z b z dwóch stron golącemi ostrzami, z poniklowaną miseczką, pendzlem do 
golenia, | puszka mydła do golenia keron 5'20. 
Żadnego ryzyka, Zamiana dozwolona lub pieniądze z po rotem! Wysyłka wprost 
do prywatnych za zaliczkę lub uprzednią zapłatą przez uznaną za najozdobniejszą 


firmę światową : 
HANNS KONRAD 


wysyła się na życzenie każdemu za darmo i franko. 


SYRUP 


C. i k. dostawca nadworny dom wysyłkowy w Briix 
L, 2627 (Czechy) — Katalog główny z ETa rycin 
1 


sztuje fiaszka tylko 8'— kor. 
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-poleca po najtańszych cenach 


n 
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psze chrześcijańskie 
Dobre i anie pierze 


GOTOWA POSCIEL 

z gęstego, czerwonego, niebiessiego, żółtego albo białego nankinu, jedna pie- 
rzyna 150x120 cm. duża wraz z dwoma podnszkami, każda 
nowem, szarem, trwałem pierzem K, 16, — półpuchem 
K. 20, — puchem K. 24 — pojedyncze pierzyny K.12, 15 I 16, — pojedyncze 
poduszki K. 3, 3:50 i 4, — pierzyny 180x140 cm. duże, K. 15, 18 
— Piernaty 180x116 cm. duże K. 13, 15 
a, sukna, pokrycia flanelowe, pokrycia 
pikowane, materace, i t. d najtaniej, przesyłane za pebraniem opakowanie 

gratis, od 10 K. fr 


Józef Blauchut w Deschenitz Nr.45. 


(Bohmerwald). Nieodpowiednie przyjmuję z powrotem lub pieniądze odsyłam. 
ądajcie' obszernych, ilnstrowanych cenników gratis i franko. 


i 18, — łóżka dziecinne, kapy na 


| FR. SEZEMSKÝ 
FABRYKI ŚWIEC I WYROBÓW WOSKOWYCH 


ge BIAŁA 


POLECA SWE PIERWSZORZĘDNE WYROBY DLA 
| PRZEWIELEBNEGO DUCHOWIEŃSTWA I KUPCÓW. 


Bez konkurencyi. Cenniki darmo i opłatnie, Liczne świadectwa 
od przewielebnego duchowieństwa do dyspozycyl. 


Apteka pod „Złotą Gwiazdą! Piotra Mikolaseka 
Loóćw, zl. Kopernika L. I. ` 
n Wyrabia | poleca: 


i Syrup sulfoguajacolowy z kolą 

jako stuteczny środek przeciw kaszlowii innym chorobom dróg oddechowych 
w działalności zupełnie Identyczny z Siroliną i Innymi podobnymi wyrobami 
zagranicznymi, 00 też orzeka komisya przemysłowo-lekarska Towarzystwa 
lakarskiego. Syrup oulfogunjacolewy jest o połowę tańszy od Siroliny i ko- 
Syrup zulfeguajacelewy z kelą kosztuje koron 
850. — Wydaje się wyroby te tylko na przepis lekarski. — Do nabycia we 


wszystkich aptekach. Należy łądać wyrażnie wyrobu apteki Pis' 
we Lwewie. Ostrzega się przed naśladownictwem. 
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Największy skład przyborów Í szat kościelnych 
jét (roat) kapy sztandary chorągwie, baldachimy oraz artyk. dewocyjne 
o == Konstanty Witkowski Kordas 


A Kraków, Rynek główny, Linia A-B L. 46G. 
a VA NEA N EEN NS T) N T N a T T a T Na 


Str. 5 
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EE a E S " - wj 
w śródmieściu 


na większe przedsiębiorstwo wydawnicze 
potrzebny od 1 kwietnia 1913 


wymagane duże sale 


Zgłoszenia do Administracyi „Głosu Narodu“ pod „Lokal. 
azjozjozjoz sojozjovjozjczjcz A QZ 
zojzofzofao zpołzcjeofzofzofoo Z ZS 


Ostatnie Wydawnictwa 
Księgarni Powszechnej (Dyecezyalnej) w Włocławku. 


Abt 0. T. J} Droga krzyżowa dla dusz Bogu poświęconych. Str. 64, cena 
25 koron. 

Bandurski Wł. Biskup. Jadwiga Święta Królowa na Polskim Tronie. Opowieść 
dziejowa w trzech częściach. Str. 400. Cena 80 kop. 

Gregorowicz. Żywot Pana Naszego Jezusa Chrystusa. Str. 290, cena 60 kop. 

Krynieki Ks. Krótkie nauki homiletyczne na niedziele i uroczystości całego 
roku. Str, 451, cena 1.60 kop. 

Krynicki Ks, Żywot Sw. Paschalisa Baylona, Patrona czcicieli N. Sakra- 
mentu. Str. 100, cena 50 kop. 

Ostanłewicz P. ks. Gajewski St. ks. Wierząca niewiara. Dwie rozprawy o mo- 
dernizmie. Str. 40, cena 30 kop. 


| Zak J. St. ks. Życie katolickie w pouczających przykładach. Str. 308. Cena 


60 kop. 
Zak J. St ks. Piękne przykłady służące do wyjaśnienia czwartego 
przykazania Boskiego. 80 Str. 20 kop. 


Do nabycia we wszystkich większych księgarniach. 


Na pamiątkę trzechsetnej rocznicy Piotra Skargi 
nowo wydany został 


wspaniały w wielu barwach artystycznie wykonany © braz 


-= Kazanie Ks. Skargi == 


(Skarga przepowiada przyszłość Polski w katedrze św. Jana w Warszawie) 


wielkośsi 100X60 cm. w cenie za egzemplarz 12 koron i jest do nabycia 
pojedynczo i hurtownie w składzie 


Jana Paulego w Krakowie 
= lioa Długa 10 


również są do nabycia 

Obrazy: „Obrona Olszynki“ W. Kossaka w cenis 14— K. „Bitwa pod Grun- 

waldem“ J. Matejki 15— K. „Królowa Jadwiga“ J. Matejki 260 K. „Chopin 
u ks. Radziwiłła“ Siemirudzkiego 14— K. 1579 5 2 

Rzetelni odsprzedawcy są poszukiwani, 


Pierwszorzędna firma peszteńska 
(węgierska) eksportu słoniny, 
smalcu i wyrobów krajowych po- 
szukuje obznajmionego z tym 
działem 


zastępcy 


pozostający w stosunkach han- 
dlowych z obszarami dworskimi, 
klasztorami, bursami, internatem, 
menażami wojskowemi, szpita- 
lami i t p. mają pierwszeństwo, 
referencye z dotychczasową na 
tem polu produktywną działal- 
nością podać pod „Tabak-Trafik Jo- 
zsef-Kórut Nr. 2 Budapeszt. 


Zginęła suczka 


foxterier, biała, czarne uszy.Wabi się „Zula“ 
Nagroda 6 koron. ZE E ul. Smoleńsk 11. 
31 


źródło tanieści ! | 


1 Kilo nowego, szarego, darte- 
go pierza K. — le Bzego 
K. 2:40, — półolałego K, £ 50, — 
białego K. 4, — lepszego K. 6, 
puszystego, Śnieżno-białego K. 
8, — puszystego, szórego K, 6, 
7,18, — puszystego, białego 
K. 30, — puchu z z piersi Kor, 
12, — cesarskiego puchu K, 14, 
od 5 Kilo franko. 


80x60 cm. duża, 


20, — podu- 


anko. 


Zdolni kupcy 


z działu kolonialno spożywczego znajdą 

stałe zajęciejako kierownicy przedsiębiorstw 

handlewych po większych miastach kraju 
na korzystnych warunkach, 


wymagana kaucya 
w gotówce od Koron 1:600,— do 3:000.—, 
Oferty tylko pisemne wraz z odpięami 
świadectw i fotografią do Zarządu głów- 
nego Towarzystwa Kółek rolniczych we 
Lwowie ul, Mickiewicza L, 26. 028 


Galleya 


pa 
Suifoguajacolowy === 


L. 4233/912 

II. a. 

W ślad obwieszozenia Magiutratu 
stol. król. miasta Krąkowa z dvia 25. 
gradnia 1922 L., 150878/12 wydanego 
w myśl reskryptu c. k. Ministeratwa 
kołal żelaznych s dnia 21, grzdnia1912 
L 37794/8, którem to cbwieszczeniem 
|| podano do publicznej wiadomości, ża 
zatwierdzone wspomnianym reskryptem 
min steryalnym projekta nowych nor- 
malsnctorowych kolei elektrycznych w 
Krakowie wraz z dotyczącymi planami 
i opisami zostały wyłożone dla utron 
intecescwanych w Biurza Badownictwa 
miejskiego Oddział B. w Krekowie do 

przegiądniącia, celem ewentualnego 

wnoszenia zarzutów, podaje się pono- 

wnis- do publicznej wiadomośsi, że ma- 
rzuty co do powyższego projektu można 
wnosić w ciągu dalszych dni do Magi- 
stratu lub pisemnie albo ustnie przy 
rozprawie komisyjnej dia rewizyi tra- 
sy generalnego projektu, Która odbę- 
dzie się w dniu 16 stycznia 1918 r. 
GE godz. 8 rano i w dniach następnych 

w sali posiedzeń Magistratu krakow- 
skie go, 

Magistrat stoł. król. mlasta Krakowa 
dnia 8 atycznia 1913 sp, 


ywlaseha 


„GŁOS'NARODU* s dnia 16 Stycznia 1918. 


ZAKŁAD 
KBÓT9T.-KAKIENIAKSEI 


BRACI 


3-2] TREMBEGKICH 


w Krakowie 
Rakuwiecka I 7 
dom własnz) Telefon 462 

E Podejmuje się wykonywa- 
nia w sze!kich robót w z3- 
7 kres ten wchodzacy k, 
G a «szczegół sości GRJBO- 
= WCOW i POMNIKOW, 
tak w miejscu jak | na prowiucy:. Po 
leva wielki wybór gotowych pornu tó 
z piaskowca marmuru E S 


OVE. || 


zzma czapki 
1 Barył<a K. 550 franko, opakowanie 
franko, każda składnica pocztowa 


WYSYŁA 
Wojsiech Olszowski 
Eraków, Mały Rynek 


róg ulicy Szpitalnej. 


| 
Rydze kiszone 


W Krakowie, ulica Kanonicza L. 18. 
JEDYNA W. KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maszynowych 


Ignacego Wurma. 


więsjęcznie 200-900 Kor. 


może zarcbić każda osoba bez różnicy płci 

| wyznania. secz nieposzlakowanej przeszłości 

w każdej miejscowości Galicji, Bukowiny, I 

Sląska austr., z wyjątkiem miast Krakowa, 

Podgórza i Lwowa. — Zgłoszenia Dom Han- 

dlowy, Kraków, ce DA Oddział II. p. 
15 I 


Piękną ozdobą 
[NYSĄ PAWEŁ kb 
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do kałdego pokoju jest mój imit. smyrneń- 
ski dywan ścienny, Nr 2097 w I a. jakości 
po obu stronach cały jednakowy, w różnych 
deseniach jak stado saren, łabądź, karzeł, 
lew, pies do polowania, dwie papugi, lis, 
tygrys, u0z.ce, farna, jeleń, wykonany w 
pięknyc * *erac 100 cm. szeroki, 200 em. 
długi, za sztukę tylko K. 560, Nr. 2098, 
Ten sam jak: sarna, jeleń, lew, piss ca 90 
em. szeroki i 130 cm, długi, tylko K. 480 
Najbogatszy wybór w garniturach na stół 
i ma łóżka, kołdry flanelowe, pikowane itd. 
w wym głównym katalogu. Żadne rezyko. 
Zamiana dozwolona inb pizniądze z powro- 


tem. - Wysyłka za zaliczką lub uprzednią || 


zapłatą o. 1 k. nadworny dostawca 


HANNS KONRAD srs: xr 225| 


(Czachy). Katalog główny z 4000 rycin nafi 


żądanie ksłacmau Farmo l franko. 1i23 


Meble 


szafy różne, umywalnie, Instra, duża i mało,- 
biblioteka, kredensy, fotele, fortepiany krótkie 
stoły, obrazy, szkice i t. p. Najtaniej sprze- 


daje Chrześcijański handel ażywanych me» [4 


bli lecz dobrych. 


Kraków, ułica Gołębia L, 10 
skiep. — Również kupuje. 59101 


zażyweją przy miesięcznych ałabościach $ 
tylko skuteczny Specyalny środek $ 
Dra med. Geyera, pod gwarancyą, 
nieszkodliwy. 
Cena K. 12*— nadzwyczaj silny K. 16. 
Wysyłka oclona, pod dyskrecyą, za 
zaliczką 


Dr. med. Ernest Geyer i Sp. 
Braunschweig, Kattrepeln 37. 


ti 
i 


M 


Wdowa inteligentna 


włęśrednim wieku, ukwalifikowana nanogy- 
elelka, władająca językiem polskim, niemiec: 
kim, znająca się na gospodarstwie domo- 
wem | na kuchni, poszukuje miejsca nau- 
egycielki, zarządczyni lub jakiegokolwiek 
odpowiedniego zajęcia, ua skromnem wyna- 
grodzeniem. — Zgłoszenia pod lit, E. P. do 
Administracy! Głosu Narodu. 07 0 


Kraków, d, 28, grudnia 1912. 
Magistrat stol. król. miasta Krakowa 
L 110117918 


IesZeZĘNiE, 


Gmina miasta Krakowa, rozpisuje 
ponowną publiczną licytacyę na dosta- 
wę materyałów kamionkowych dla 
kanalizacyi miasta na rok 1913 i na 
1914. Wadyum wynosi 1000 koron. 
Oferta pisemna opatrzona | marką 
stemplową na I koronę w opieczęto- 
wanej kopercie, składać należy do 
dnia 16. stycznia 1913 roku do go- 
dziny 12 w południe w Budownictwie 
miejskim oddział B., gdzie otrzymać 
można warunki ogólne i szczegółowe 
i formularze ofertowe. 843 1 


n—=nN_——rcerm 


WOJCIECH GIGON 


absolwent wyższej szkoły zawodowej w Hamburgu z postępem celującym 


odznaczony pierwszą nagrodą 


w Krakowie otworzył 


fia Biesiadec 


z =- fy 


S m a 


bro podróży Oświęcim 


"~ 


do Ameryki lub Ranady, aby udali się z pełnem zau- 
faniem tyiko wprost do 


Biura podróży Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu: | 
które nie ma żadnych agentów, sni naganiaczy. 


Polecamy gorąco wszystkim, którzy mają zamiar jechać | 


C. K. UPRZYW. GALIG. AKGYJNY 


BANA KIPOTEÓŻNI 


FILIA W KRAKOWIE 
RYNEK GŁÓWNY, RÓG ULICY BRACKIEJ. 
Kapitał akcyjny: Kapitał rezerwowy: 


K. 20,000. 000'— K. 11,000.000'— 
Listy hipoteczna w obiegu będące K. 210,000.000— 


KANTOR WYMIANY 

ODDZIAŁ DEPOZYTOWY I SCHOWKI DEPOZYTOWE 

ODDZIAŁ WKŁADEK GOTÓWKOWYCH 

ODDZIAŁ TOWAROWY 87 20 1 

ODDZIAŁ ZASTAWNICZY i KASA ZALICZKOWA ulica 
Bracka 1. 

SKŁADY TOWAROWE, przy ulicy Zacisze 

DETAILICZNA SPRZEDAŻ WĘGLA, WAPNA i DRZEWA 
OPAŁOWEGO przy ul. Warszawskiej. 


Rocznie przeszło 10 milionów Koron wydajemy na świece stearynowe wyrobu ZAGRANICZNEGO,* 


KRAKOWSKA FABRYKA 


J PALĄ SIĘ RÓWNO 
OSZCZĘDNIE 


Zawiadomienie !! 


Mam zaszczyt uwlademić WP., że otworzyłem własny ZĄKŁAD 
KRAWIECKI pod firmą 


= A. MAJEWICZ == 


Posiadając długoletnią praktykę jako przykrawacz i kierownik 
pierwszorzędnej firmy krawleckiej, tembardziej we własnym interesie 
wykonywać będę wszelkie zamówienia najakuratniej i wedłng naj- 
wybredniejsgych wymogów WP. 


Zakład mój zaopatrzyłem w doborowe mate- 
ryały tak krajowe jak angielskie. 


| Kraków, Św. Jana 4, tnż przy rynku. 
‘HUKI Kzid Zn) ‘y Ener "m5 'MQĄEJYJ 


F. Bałabuszyński 


- w Krakowie, ulica Szewska L. 10. 
| MAGAZYN BIELIZNY MĘSKIEJ 
I DAMSKIEJ 


ORAZ WIELKI WYBÓR TOWARÓW TRUROTOWYCH. 
Ceny przystępne. 1524 10 5 Towar doborowy. 


+ 


|| 


RADA NADZORCZA 


Stowarzyszenia rękodzielniczo-rołniczego oszczędności i po- 


życzek w Brzostku, zarejestrow. z nieograniczoną poręką 
ZAPRASZA P. T. CZŁONKÓW na 


ill. WALNE ZGROMADZENIE 


które odbędzie się dnia 25. stycznia 1913 r. o godzinie 6 wlaczór w lo- 
kalu Stowarzyszenia z następującym porządkiem dziennym: 


1. Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia; 
2. Sprawozdanie Dyrekcyi s czynności i rachunków za rok 1812; 
2. Wniosek komisy! rewizyjnej na udzielenie Dyrekcyi abaoiutoryum 
z czynności i rachunków za rok 1012; 
4 Rozdział zysku za rok 1912; 
b Zatwierdzenie wyboru 3 członków Dyrekocyi i 3 zastępców; 
6. Wybór 9 członków Rady Nadzorczej i 4 członków komisyi rewizyjnej 
7. Wnioski członków ; 
Brzostek, dnia 12. stycznia 1912 r. 
£ekretarz : ©ze8 : 
Józef Staniszewski. 


Władysław Pietreychi. 


(czak | OR a E E | 


L. Rydel. Prenumeratę 
Zygmunt August czasopisma 


krajowe I zagraniczne 


1. Królewski Jedynak. 
2. W złotych więzach. 
3. Ostatni. 

Oena bross. K. 12, opr. K. 14. 


Katalogi | wykazy bezpłatnia 


polaca 


+ 


miejskiego Muzeum przemysłowego 


OK KZK, 


| C ŚMIECHOWSKI 


Spółka z ogran. odpow. w Krakowie 


S. A. Krzyżanowski ksiegarnia Kraków SmskAB; 


dawniej Mikołajska 6, o 


Wszelkie wyroby w zakres galanteryjno introligatorski wchodzące wykonywą jak najstaranniej 
dla biur i kancelaryi, Protokoły i księgi handlowe, nadzwyczajnej trwełości wzorowo otwierające się, 


z Matyasik. _ Brukarnia „Glos Narodu" w Krakowie, ul. św. Tomasza D. 85. pod zarządem J, R, Dobrzańskiego, 


MYDŁA 4 iasi 


NAJZNAKOMITSZY WYRÓB KRAJOWY. 


Mo fabryka wód mineralnych iuad | SPogyeicle IeGzarcTych 


pod firmy 


e: R. Rząca I Chmurskl :-: 
w Krakowie ulica św. Gertrudy i. 4. 


wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lekarskiego irak. polacona 
przez toż Towarzystwo 


WODY MINERALNE SZTUCZNE 


odpowiadające akiładem chemicznym wodom: 


Bilińskiej, Glesshiblezskiej, Vichy, Nomburg, Kissingen 


tudzież specyalne lecznicze jał: litewą, bromową, jadową,, żalaziatą kwaśną, 
eras inne wody mineralne z przapian prof Jaworskiego. Sprzedaż cząstkowa 
w spteknch I droguecynch, — Cenniki na żądanie dsTma 


AZ 


naa y < 


Amerykańskie urzadzenia biurowe 
marki: „ARBOR“ 


przewyższające co de jakości i przys'ępne 
ceny absolutnie każdy towar konkurencyjny 
dostarcza generalny zastępca na Galicyę 


„ARGUS“ 
Kraków, ul. Floryańska 47. Tel. Nr. 408. 


Wyszła z druku nowa książka 
„Zbiór wzorów i przykładów” 


b | * o ME ""EWEONNDEDKC NTW pism spornych i niespornych: jak podań, próśb, skarg, zażaleń, rekursów, 


i różnych wniosków procesowych i egzekucyjnych, dalej kontraktów, testa- 
— mentów cesyi, kwiów, i t. d. z kilku tysiącami przepisów i rzeczeń. — 
Cena 9 koron. Do nabycia u 
— S. Weinstocka, we Lwowie ulica Bernsteina |. 16. — 


Postep wiedzy 


przy kuracyach 


: chorób wenerycznych :- 


Jakoteż pęcherza, mocz. I t. p. Prędkie i zupełna wyzdro- 


br, wienia osięga się przez użycie środza, którego skuteczność 
ia tak w kraju jak i zagranicą stwierdzają liczne świadectwa, 
N. Cacile. Wszyatkie cierpienia powyżej wymienione zwalcza sią 


najskuteczniej zapomocą PIGUŁEK „CASILE' pudełko korona 4— 

Energiczna kuracya chorób wenerycznych i ich następstw, neurastenii 
it. p, se znakomitemi rezultatami przeprowadzana bywa zapomocą 

„JERUBIN CASILE" flaszka koron 350, 

O wyjzśnienie zwracać się należy do aptekarza Serrawallo w Tryeście 
dla p. €asile, który odwrotnie udzieli odpowiedzi w sposób najdyskret- 
Risjszy. — Srodki lecznicze „Casile" są do nabycia we wazystkich aptekach. 
W Krekowie w aptece F. Graławskiego i Dr. J Hausmanna. 12 0 


Ke. zs 


ga o adszy ŚW: dostać można 


po cenie: 


WINA stołowe L po 70 h., — 80 h. 
; Tokaj po 1 K. 20 h, —1 K, 40h 


Dia dzieci i młodzieży 
Gwiazdkę! 
bogaty wybór nowaści plerwszorzę- 
dnej wartości. 


„ Asta słodkie L po 5 R, — 7 K. w be- 
czkach, a we flaszkach o 30 hal. drożej u 


ks. Piotra Krawosz w Hanuszawieach 
Szepesmegya (Węgry). 


1570 10 3 


s Artystyczny Zakład Galanteryjno - introligatorski $ 
becnie ul. Bracka L. 13. 


po cenach umiarkowanych. — Specyalnię 


akład grtystyczno 
kamieniars. i budowl. 


i GE Józefa RULESZY 


R naprzeciw cmentarza 
È w Krakowie posiada 
wielki wybór gotowych 
# pomników z piaskow- 
R ca, granitu i marmuru, 
jj Podejmuje się wyko- 
_ en $e nania grobów w miej- 


S m  SCUuina prowincyi. 
- F Telefon 1359, El 


Zakład wodoleczniczy 


Dr GHRAKGA 


W ZAKOPANEM 


;twarty caly rok, Umieszczanie dla 350 osób 

Jrządzenie zakładu i łazionek pierwszocządne 

Jeny przystępne. Od 10 Kor. dziennis wzwyż 
za pokój jednousobowy s utrzymaalom, 


WEASCICIEL SZKOLY TAŃCÓW WALK 
STANISŁAW WEISS 


jako członek I Związ.;tancmistrz, 
w Wiodniu zaszczycony Dyplo- 
mem przez Dwór Arcyks. w Ży. 
woa i pierwsrorz. pensyonaty 
w Krakowio oznajmia uprzejmie 
że udziela lokcyi w domach pry- 
watnych wyjeżdżając na żądanie 
do każdej miejscoweści. 1351 


Doskonałe 


instrumenty muzyczne, wykonane najdokia- 
dniej w najlepszej jakości. Dostarcza c. ik, 
nadw. dost. HANNS KONRAD, dom wysyłko- 
wy towarów muzycznych w Briix Nr. 2635 
(Czechy), Harmoniki do ciągnienia za K 5'—, 
skrzypce kor. 5'80, cytry K. 480, harmoniki 
ustne 80 h. okariny 70 hal., flety K. 170, 
akordeony po K., 2:50 w najbogatszym wyborze 
Kataloggł. z4000 rycin nażyczenie wysyła się 
każdemu za darmo i „ranko. 1124 


Szlachetna wina Węgierskie 


Zieleniak . . 1 wielka butelka 1'— K 
Samorodner . . 1 > 3 3:— i- 
Hegelayskie . . 1 »„ ci 1-50 pa 
Tokaj wytrawny 1 „  R—u 
Tokaj Szamorodner 

Fi stare ,„ 7 2:50 


Tokaj Maślacz . I „. s; Sp 
Przy zakupnie 10-ciu flaszek I darmo. 


Dia Przewieleb. Duchowieństwa poie 
cam Wina Maszalne w baczkach za 100 litr, 
po Koron 72, 80, 110, 120, 150 i 300. 


HURTOWNY HANDEL WIN 


Jakóba Piekły w Podgórzu 


| PRYWATNE GIKNAZYUM 


z prawem pabliczności, oraz 


PENSYONAT 


FRANZ SCHOLZ, GRAZ; GRAZBACHGASOE 28 


1—8 klas, świadectwa maturyczne, ró- 
wnorzędnez pa stwowemi— znakomi- 
ty pęnsycnat — dom własny — ceny 
umiarkowane. 7913 17 5 


Za darmo 


franko otrzyma każdy na życzenie mój 


katalog główny 


z 4000 rycin zegarków, wyrobów złotych i 

srebrnych, towarów muzycznych, rękodziel- 

niczych, skórzanych i stalowych, przedmio- 

tów do gospodarstwa domowego, towarów 

optycznych, przyborów dla palaczy, artyku- 
łów toaletowych, broni i t. d. 

0. i k. nadworny dostawca 
HANNS KONRAD dom wysyłkowy 
Briix Nr. 2637 (Czechy). 

Niklowe zegarki kieszonkowe K 4.20, zegarki 
srebrno K. 840. Nikłowy budzik K., 2:90, 
zegarek wahadłowy K. 850. Zegary z ku- 
kułką K. 1) skrzypce K. 3. harmoniki K, 6. 


Piekarnia 


Spółki Spożywczej zaopatrzona w 
najlepsze urządzenia, maszyny, konie, 
wozy i t. d. natychmiast 


do sprzedania 


przez Zarząd Masy konkursowe]. Wia- 
domość w sklepie Spółki Mały Rynek 4. 


Młodzieniec 


biedny, słabowity, inteligentny, najskromniej- 
szych wymagań, będący na łagce u bisdnego 
opiekura, błaga litościwe osoby, którym 
mógłby służyć jako lektor, do wyręczania 
w gospudarstwie, w różnych saprawunkach, 
wogóle jak sobie kto życzy — o przyjęcie 
baz wynagrodzenia. Zgłoszenia do Administr. 
Głosu Narodu. 


Jest do sprzedania 


zaraz całe urządzenia i formy do wyroba 
dachówek, posadzki, betonówitd Zgłoszenia 
przyjmuje sklep p. Grubnera Kęty. 8831 


Krawleczyznę damską, bieliznę nową I wszeł- 

kie poprawki, przeróbki, odnawia i repera- 

cye przyjmuje i sama wykonuje nie droge 
i prędko 


Wiktorya Podbielska 


Krawczyni, Sławkowska 6, Ill. p. 
frontowe schody, w Krakowie. 


ma ua amd — 


